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NOWINY CODZIENNE. 


Dnła 15 grudnia po raz pierw- | surowców i produktów i zbyt wy- 


szy ruch narodowo - radykalny 
weźmie udział w wyborach. Z jed- 


tworzonych towarów. i 
Przedstawiciele nasi w Radzie 


Miejskiej nie będą budować re- 


(j 


Odezwa 


Narodowego Romitetu Radykalnego 


odżydzenia Warszawy 


będą oczekiwać na miejsce w zpi 
talu, nie pozwolimy trwonić miej- 
skich pieniędzy na kosztowne i 
często zbyteczne dekoracje oko- 


Nr. 373 A 


WARSZAWA 
ŚRODA 


Rok XIII 


grudnia 


1938 R. Deklaracja Obozu 


Cena 1 O Gr. 


W 


| Interpelacja Ks. 


KAŻDY POLAK MA PRA WO DO PRACY W POLSCE. 


Narodowo-Radykalnego. 


sen. Machaya 


w Sprawie Spisza i Orawy 


Senator ks. Machay złożył na 
włorkowym posiedzeniu Senatu 
interpelację do ministra spraw 
zagranicznych. Wskazując na hi- 
storyczną i faktyczną polskość 
ziem Spisza 1 Orawy, ks. Machay 
zapytuje p. ministra: 

1) Jaka jest treść noty, wysto- 


A więc w dniu 18 grudnia każ- sowanej do rządu czesko - słowac- 


2) Dlaczego przy nowym roz- 
graniczeniu nie zostały wzięte pod 
uwagę granice etnograficzne, 
które się swą stuprocentowością i 
zwartością zamieszkania wprost 
narzucają. 


3) Jeżeli już mamy się zgodzić 
na obecne granice, czy prawa nae 


dy Polak, któremu zależy na zjed- 
noczeniu wysiłków społeczeństwa 


kiego w sprawie nowej granicy | rodowe dla tamtejszych Polaków 
polsko - słowackiej na odcinku zostały zabezpieczone, liczba ich 


nej strony mamy tłumy fanatycz- 
nych wyznawców i sympatyków, 
z drugiej — zastępy zaciekłych 
wrogów. Nienawidzą nas ci, któ- 
rzy w swych starych komórkach 
partyjnych upatrują monopol na 
zbawienie Narodu. 

Nienawidzą nas wyznawcy 
Marksa — PPS, komuniści itd, 
nienawidzą nas żydzi, bo zwalcza- 
my ieh skuiecznie t bezwzględnie, 
wzmacniając jednocześnie polski 
stan posiadania. 

Za to wśród świadomego społe- 
czeństwa polskiego ruch nasz ma 
coraz więcej gorących wyznaw= 
ców. 

Twórcy naszego ruchu w naj- 
cięższych chwilach nie załamali 
się nigdy, prowadząc pracę w 
myśl słynnej deklaracji z 14 kwie- 
inia 1934 r. Stajemy do wyborów 
bo mamy program realnej pracy, 
którą w samorządzie stolicy wy- 
konać musimy. 


Pierwszym wysiłkiem naszym 


będzie wciągnięcie wszystkich u-. 


grupować polskich do wspólnej 
pracy odżydzenia Warszawy. Nie 
pozwolimy na uprzywilejowanie 
żydów w halach targowych, wy- 
rugujemy ich z kiosków i straga- 
nów. Powstrzymamy skutecznie 
dalsze opanowywanie stolicy 
przez żydów, uniemożliwiając im 
budowę domów kosztem Skarbu 
Państwa. 

Odsuniemy żydów 
dla samorządu stolicy. 
-Skreślimy zapomogi miasta na 
rzecz różnych zakładów  „kultu- 
ralnych* żydowskich. 

Zapewnimy Polakom pierwszeń 
stwo w korzystaniu z kredytów w 
Komunalnej Kasie m. st. Warsza- 
wy, rozporządzającej dziś prze- 
szło stu milionami wkładów. 

Kosztem miasta i ofiar spoiecz- 
nych pokryjemy Warszawę siecią 
kas bezprocentowych. 


od dostaw 


Równie radykalne reformy 
przeprowadzimy w dziedzinie 
społecznej. 


Zamiast zebraniny w stacjach 
opieki społecznej, jednych zatrud- 
nimy przy pracach dla miasta, in- 
nym  umozliwimy prowadzenie 


własnych warsztatow pracy, orga- | polskie społeczeństwo 


| licy zdaje sobie jasno sprawę, 


nizując kupców i rzemieSiników i 
ułatwiając im tani, lub bezpro- 
centowy kredyt, wspólny zakup 


0d Administracji 


PP. Prenumeratorzy opłacający 

prenumeratę z premią (zł. 3.30 

miesięcznie) otrzymają z dzisiej- 

szym numerem ABC IV tom No- 
wel Sienkiewicza. 


t 


Drobne opady 


Przewidywany przebieg pegody w 
dniu 14 bm: 

Chmurno i miejscami drobne opa- 
dy przy umiarkowanych wiatrach z 
południowego wschodu, Temperatura 
na wschodzie nieco poniżej, a Na za- 
chodzie nieco powyżej 0 st, Widzial- 
ność nmiarkowana. 


licznościowe. 
Zlikwidujemy  baruki dla bez- 
domnych, te wylęgarnie zbrodni i 


prezentacyjnych pałaców dla re- 
klamy, lecz stworzą podstawy pla- 
nowej budowy tanich mieszkań 


dla robotników fizycznych i umy- | niechlujstwa, ' zapewniając ich 
słowych. mieszkańcom pracę i ludzkie mie- 
Blisko półtora milionowa lud- | szkanie. 


Planowa akcja odżydzenia stó- 
licy prowadzona przez Radę j Za- 
rząd Miejski, pozwoli na zatrud- 
nienie każdego Polaka. k 

Nie olżecujemy niczego darmo- 
zjadom, ale żądamy, by wyciąg= 
nięto rękę do każdego, kto chce 
uczciwie pracować. 

Od robotników fizycznych 1 
umysłowych zatrudnionych w sa- 
morządzie będziemy wymagali 
wydatnej pracy dla dobra stolicy 
i jej mieszkańców, wzamian gwa- 


ność stolicy ma dla swych cho- 
rych tylko 5 tys. łóżek szpital- 
, nych; póki chorzy. w kolejkach 
jen OJJ 


Lokal N. K. R. 
w IX okręgu 


Lokal Narodowego Komitetu 
'Radykalnego W OKRĘGU IX, 
mieści się obecnie przy UL. 
KRAK. PRZEDM. 41 M. 6, TEL. 


2.19-76, rantując godziwe uposażenie i po- 
Godziny urzędowania 12 — 18 szanowanie jego pracy i godności 
i 18 — 198. ' ludzkiej. 


Adresy lokali wyborczych 
| Narodcwego Komitetu Radykalnego 


OKRĘG 1 Fałata 6 m. 18. tel. 4-33-22 godz. 18—20 
OKRĘG 2 Śniadeckich 9 m. 113 tel. 7-06-83 godz. 18—20 
OKRĘG 4 Hoża 39 m. 1. tel. 9-37-75 godz. 14.30—16 
OKRĘG 5 Piusa XL 23 m. 8. tel. 7-27-07 godz. 18—19.30 
OKRĘG 6 Al. Ujazd. 28 m. 18, tel. 8-47-60 godz. 17—19 
OKRĘG 7 N. Świat 15 „ABC“ tel. 2-24-50 godz. 20—21.30 
OKRĘG 8 Kr. Przedm. 41 m. 6. tel. 2-19-76 godz. 19—21 


OKRĘG 9 Krak. Przedm. 41 —46 tel. 2-19:76 godz. 12—13 i 18—19 
OKRĘG 12 Elektoralna 23 m. 17 tel. 2-57-82 godz. 20—21.30 

| OKRĘG 15 Czarnieckiego 25, tel. 12-64-78 godz. 16.30-17.30 
OKRĘGI 16, 17, 18 Targowa 59 m 3 tel. 10-05-05 godz. 5—20 

| Centrala Narodowego Komitetu Radykalnego Nowy Świat 15 — 
„ABC“ tel, 22440, 22456 godz. 11 — 13 i 18 — 20. 


Łatwy 


! Obecna agitacja wyborcza 
odbywa się pod hasłem odży- 
[dzenia Warszawy. Z tym ha- 
słem idą do wyborów wszyst- 


sty socjalistyczne. 
Natomiast masowo będą na 
kandydatów socjalistycznych 
głosować żydzi, którzy widzą 


„kie poważne obozy z wyjąt- |w nich swoich obrońców i 
kiem obozu socjalistycznego. | przyjaciół. 

Pewna zgodność haseł utru-| Natomiast lista ozonowa 
dnia wielu głosującym ostate- | idzie z hasłami antysemicki- 


mi. Jednocześnie jednak lista 
ozonowa reklamuje  dotych- 
czasowe rządy w Magistracie 
prez. Starzyńskiego. Prezydent 
Starzyński może pochwalić 
się takimi czy innymi sukce- 
sami. Natomiast niewątpliwie 
nie może się pochwalić żad- 
nymi osiągnięciami w zakresie 
rozwiązania sprawy żydow- 
skiej. Samorząd miejski zaży. 
dzony za rządów dawnych 
magistratów uległ dalszemu 
zażydzeniu za rządów prez. 
Starzyńskiego. W tych warun= 
kach kandydaci _ ozonowi 
przestaną twierdzić, że będą w 
dalszym -ciągu prowadzić go- 
spodarkę miejską rozpoczętą 
jeden Polak świ a-|przez prez. Starzyńskiego, al- 
domy niebez pie- bo też przestaną się chwalić, 
czeństwa ży do w- że będą pracować nad odży- 
skiego o d d a,dzeniem Warszawy, bowiem 


czne zorientowanie się w tym, 
ı jakich kandydatów wybrać. 
sto- 


że kandydaci socjalistyczni nie 
będą walczyć o  odżydzenie 
| Warszawy. Aczkolwiek bo- 
¡wiem w dołach  socjalistycz- 
| nych, przede wszystkim zaś 
| wśród mołdzieży socjalistycz= 
(nej nastroje antysemickie są 
"coraz silniejsze, to jednak ci, 
który wejdą do przyszłej Ra- 
Idy Miejskiej z ramienia so- 
cjalistów nie będą walczyć o 
odżydzenie Warszawy. Nie 
darmo przecież po dziś dzień 
są wyznawcami Marksa. W 
tych warunkach ani 


nie 


lawego głosu na li-iobydwie obietnice jest bardzo 


18 grudnia głosujesz. 


w pracy nad odżydzeniem War- 
szawy, głosuje na kandydatów 
Narodowego Komitetu Radykal- | 
nego. 

| NARODOWY KOMITET 


Spisza, Orawy i Czadcy. 


RADYKALNY 


Afera szp egowska 


BERLIN, 13.12. „Lokalanzei- 
ger“ donosi z Helsinek, że afera 
szpiegowska na rzecz Sowietów 


ODŻYDZENIA WARSZAWY 
wykryta w Finlandii, zatacza co- 
| raz szersze kręgi. Władze fińskie 


poz 
I 
przeprowadziły szereg aresztowań 


Odpowiedź „ry czym w większości wypad- 
© na str. 3-EJ) ków chodzi o ubogich rybaków 


bowiem sięga do 80 tysięcy. 


Tajna radiostacja w Finlandii 


na rzecz Sowietów 


fińskich, których już to terrorem, 
już to pieniędzmi nakłaniana do 
szpiegowania na rzecz Sowietów. 
Fińskim organom policyjnym u- 
dało się odkryć radiową stację 
nadawczą, za pomocą której szpie 
dzy pozostawali w stałym kon- 
takcie z Sowietami. 


Likwidacja 8 lóż masońskich 
Bogate materieły dowodowe 
wpedły w ręce władz 


PAT. donosi: w związku z de- | „Staszic“ i „Gabriel Narutowicz". 
kretem 0 rozwiązaniu zrzeszeń Posiadane materiały, “będące 
wolnomularskich, władze bezpie- , przedmiotem szczegółowych prze” 
czeństwa, po przeprowadzeniu sze pracowań, posłużą do zapobieże- 
regu rewizji i na podstawie uzy- |! nia ewentualnym próbom dalszej 
skanych materialów, spowodowa- działalności zrzeszeń wolnomular 
ły likwidację istniejących lóż , skich w Polsce. 
polskich, dzialających dotychczas 
w kraju. 

W szczególności likwidacja ob- 
jęła 9 lóż następujących: loży — | szły się pogłoski o przeprowadze- 
matki „Kopernik* oraz „Wolność niu rewizji w mieszkaniach ma- 
Przywrócona”, „Przesąd Zwycię- sonów, których nazwiska były 
żony”, „Kościuszko“, „Machnie- | swego czasu cytowane w interpe- 
ki“, „Łukasiński"', „Tomasz Zan“, | lacji poselskiej w sprawie maso- 


wybór 


szybki i 


trudno wykonywać jednocze- i 
śnie. 


potrafili w sposób 
radykalny zwalczać  niebez- 
Wreszcie i kandydaci Stron- | pieczeńsiwo żydowskie. Czy 
nictwa Narodowego głośno |to na terenie akademickim, 
mówią o tym, że będą praco- |czy później na terenach or- 
wać nad odżydzeniem War- ganizacyj zawodowych, któ- 
szawy. Uwierzmy im na sło- | rych byli członkami. Są lo bo- 
iwo, jednakowoż ich forma |wiem ludzie, którzy jedno- 
zwalczania żydów będzie nie cześnie wykazali swą pracą w 
pełna, gdyż nie są oni wy- Związku Polskim, że potrafią 
znawcami programu. przebu- |nie tylko zwalczać żydów, ale 
dowy dzisiejszego ustroju go- | stwarzać pozytywne placów- 
spodarczego. Nie ma zaś grun- ki, które żydów zastąpić mc- 
townego rozwiązania sprawy gą. Wreszcie kandydaci Na- 
żydowskiej bez radykalnych rodowego Komitetu Radykal- 
reform gospodarczych i spo- nego są to ludzie, którzy wy- 
| tecznyeh “bez usunięcia stwo- | znają program radykalnej 
rzonego przez żydów ustroju |przebudowy społecznej, dzię- 
kapitalistjcznega. ki której stworzy się ustrój w 
W tych warunkach ogromna | Polsce, w którym dla żydów 
większość uświadomionegu miejsca nie będzie. Są więc to 
| społeczeństwa Warszawy zda- ludzie, którzy nie tylko wal- 
| je sobie sprawę. że jedynie | czą z żydami, ale myślą o tym 
kandydaci wystawieni na li- by stworzyć warunki, w któ- 
"stach Narodowego  Komitelu | rych istnienie żydów w Polsce 
| Radykalnego dają gwarancję, | byłoby niemożliwe. 
pełnego i całkowitego urze-| W tych warunkach wybór 
czywistnienia głoszonych przez dla każdego głosującego oby- 
'siebie haseł odżydzenia War-,watela jest łatwy i nie może 
szawy. Są to bowiem ludzie, | nasuwać wątpliwości, 
którzy na wszelkich terenach J. K. 
swej dotychczasowej pracy! 


nerii, Mianowicie przeprowadzo- 
no jakoby rewizje u: dr. Emila 
Kipy, prof. Mieczysława Wolľfke- 
go, Stanisława Stempowskiego i 
dr. Hipolita Gliwica. 

Dr. Emil Kipa jest uważany za 
przedstawiciela „Universala Fra- 
masona Ligo“— Powszechnej Li- 


Już przed ukazaniem się ofi-| gi Masońskiej. Liga ta łączy ma- 
cjalnego komunikatu PAT-a roze- | sonerię różnych krajów. Jedena- 


sta grupa kolejna masonerii przy- 


| padla na Polskę. 


| Prof. Mieczysław Wolfke, kie- 
rownik zakładu fizycznego Poli- 
techniki (Koszykowa 65) stał na 
czele Narodowej Loży Polskiej, 
która ma 11 lóż symbolicznych, 
m. in. w Łodzi „Gabriel Naruto- 
wicz', w Sosnowcu „Staszic“, w 
Warszawie „Kopernik* (loża Mat 
ka“), „Prawda“,  „Machnieki*, 
„Wiernych Przyjaciół“, „Prawo 
Ludu'. Ostatnio prof. Wolfke kie- 
rował akcją giośnego i nieudałe- 
go lotu do stratosfery. 

Stanislaw Stempowski (Polna 
40), uchodzi za jednego ze zna- 
nych masonów. Należał do Wiel- 
kiej Loży Polskiej, według „rytu 
szkockiego dawnego“. Loża ta na- 
leży do „A. M. I. — Assocation 
Maconique Internationale" („Mię 
dzynarodowego Zrzeszenia Masoń 
skiego“). 

Dr. Hipolit Gliwic, były mini- 
ster przemysłu i handlu w rzą 
dzie K. Bartla, członek wielu rad 
nadzorczych, profesor. Wolnej 
Wszechnicy Polskiej. 


. Trzęsienie ziemi 
w Japonii 


TOKIO, 13.12. We wschodniej 
Japonii miały miejsce silne trze- 
sienia ziemi, które zanotowano 
również w Tokio. Szczególnie sil- 
nie odczuto to trzęsienie w okrę- 
gach Ibaragi i  Gukuszima. 

| Wstrząsy rozpoczęły się*o godz. 
8.39 i trwały do 3.59. Większych 
szkód dotychczas nie zanotowano, 


Na lisię Narodoweśo Komiticlu Radykalnego 
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Dziś św. Dyoskora. 
Jutro św. Waleriana. 


TEATR WIELKI: Dziś ostatni wy- 
stęp A. Kaktinsa w „I auście”, 

TEATR NARODOWY; Dziś o g. 
8-ej w. „Szaleństwo”, 

TEATR NOWY: Dziś o godz. 8-ej 
„Złoty deszcz”, 

TEATR POLSKI: Dziś „Gałązka 
Rozmarynu”, z 

TEATR MALY: Ostatni raz o g. 8 
„Rozwiedźmy się”, Jutro „īTęmpera- 
menty”, 

TEATR LETNI: O g. 8 „W roli 
głównej Barbara Bow”, 

TEATR KAMERALNY: O  8-ej 
„Rodzeństwo Thietry”, 


ATENEUM: O 8-ej wiecz „Kupiec 


i Poeta”. j 
TEATR MALICKIEJ: O 8-ej w. 
„Trafika Pani Generałowej” z Ma- 


bec konieczności spolszczenia han 
dlu, prowadzą walkę o udosięp- 
'nienie wyższych studiów handlo- 
wych szerszym rzeszom młodzie- 


ży. Od chwili, gdy kierownictwo | studiów handlowych młodzieży | 
' przekonań orag 


Bratnią Pomocą objęła młodzież 
narodowo - radykalna, żądania 
obniżki ezesnego są konsekwent- 
nie wysuwane. 

Dnia 29 listopada 1988 r. odbył 
się wiec na S. G. H. w sprawie 
obniżki czesnego, zorganizowany 
przez Bratnią Pomoc Stud. SGH. 

Odpowiedź, jaką dał Senat 5. 
G. H. na wysunięte pestulaty, nie 
zadawalnia młodzieży, gdyż nie 
dotyczy najistotniejszego punktu 
żądań — obniżenia czesnego. 

Wobec tego w dniu 12 grudnia 
odbył się w auli 6. G. H. drugi z 
kolei wiec, zorganizowany przez 
Bratnią Pomoc Studentów tej 
uczelni. 

Wiec żagaił przewodniczący ko 
misji kontrolującej kol. Tadeusz 
Wyszkowski. Sprawę dalszej wal- 
ki o obniżkę czesnego omówił kol. 
wiceprezes Bruliński Władysław, 


a. Przyznane przez Senat S. G. 
H. zmiany w niektórych opłatach 
aakolnych nie rozwiązują kwestii 
najważniejszej — udostępnienia 


,mało zamożnej. 

b. zaganienie upowszechnienia 
wykształcenia handlowego w Pol- 
sce jest w dobie obecnej zagadnie 
niem ogólno - narodowym z uwa- 
gi na przyjęty przez całe spole- 

| canai polskie narodowo - ra 
dykalny program odżydzenia wsi 
| i miast, spolszczenia handlu, stwo 
rzenia zdrowego  kupiectwa pol 
skiego. 

Z uwagi na powyższe młodzież 

' akademicka 5. G. H. stoi na sta- 
nowisku bezwzględnej konieczno- 
ci zmniejszenia czesnego, znie- 
sienie opłat za zaległości oraz 
zniżki innych opłat zgodnie œg 
|l uchwałami powziętymi w dniu 29 
listopada. 

Wobec wyjaśnień Jego Magnifi 
cencji Pana Rektora, że obniżka 
czesnego jest niemożliwa bez za- 
chwiania budżetu S G. H. mlo- 


micka S. G. H. wyrażą nadzieję, 
że władze administracyjne $. G. 
H. wylożą budżet Szkoły do pu-! 
blicznego przejrzenia. 

Jako wyraz jednomyślności 
świadectwo peł- 
nej gotowości do wszelkich ofiat 
na rzecz walki o realizację swo-, 
ich postulatów, Polska Młodzież 
Akademicka 8. G. Hs prokłamuje 
strajk protestacyjny 6d chwili 
obecnej do 15 b. m. włącznie”. 


sty Czyteln ków 


silniki o šile tysiąca kon) każdy. Sæ! 
moloty te mogą wzłąć na pokład 32 
Roj oprócz obsługi a pilotów. 
amoloty te zostaną wypróbow z 
poesntku na trasie Moskwa — ia 
dywostok. Obecnie wielkie zakłady | 
gamolotów w Moskwie przystąpiły do; 
budowy kilku samolotów przeznaczo- 
hych dla projektowanej komunikacji. 
REESE dA E 


W ŻYRAKDOWIE 


aaprónumerować „A BC”! można. 
u. p. Władysława Piąqtką 
kinak gazetowy 


LS 


Echa projektu pos. Storcha 


Zydzi muszą troszczyć s'e o Swój lis 


W.zwiążku z projektem usta- | przed tokiem 1914 mogą pozostać do rolnikom mującym do 50 ka gruntu 


|wy, którą ma zglośić pos. Stoch Końca życia, jako obywatele bez praw 


otrzymaliśmy list treści następu= | 
jącej: 

Brawo! Projekt pos, Stocha poda: ! 
ny w dodatku nadzwyczajnym ABC 


' lub instytucje 


orag rzemieślnikom. Pożyczki udzię- 
politycznych, | lone rzemieślnikom lub kupcom po 
b) Zakaz udzielania przez żydów, stycznia 1939 uważać należy, jako nie 
żydowskie połyczek posiadające mocz prawnej a co sa 
tym zwalniające dłużnika od obowiąs- 
ku zwrotu, W ten sposób w ciągu 20 


licką. KBE g : Ą os x Je h 8 
TEATR 8.15: Nieczynny do piątku SPY SE d dzież akademicka przyjmując Z wo no pujchikę polsla | mie dot Dat KSI FA KI by. n PAET SAS "AO 
włącznie, we LA Ji ec i |= + W Pro- dobrą wiarą wyjaśnienia Jego karzyńsii, Należy go jednak tak fen- Ą Takie ograniczenie mocy finansów 
oo Q Jo wadzonej walee. pr Magnificencji Pana Rektora, uwa lizować, aby i żydzi zaczęli trośzctyć a NUTY żydowskich jest konieczne ze wzglę- 
częóka , Na dowód, że w akcji tej bierze ża za konieczne: się o swój los, Propoauję do projektu du na uniezależnienie się warsztatów 


TOŁECZNY TEATR POWSZE- 
CHNY wystawia: „Sprawę Moniki” 
og. [9 w sali szkolnej przy ul. E} 
blaskiej, 

INSTYTUT REDUTY: O 8-ej w. 
„Uciekła mi przepiórecrka”, 


TEATR „MAŁE QU! PRO QUO" 
EEEE a R  " — M—A1 | aS 
Teatr „Małe Qu pro Quo“ wystę- 


puje dziś ı codzienne z sensacyjną 
premierą rewli aktualnej p. t 


WIELRA CZWÓRKA 
poruszającej szereg *ematów poli- 
tycznych i społecznych. 


b NEC 
OR PN REMI PU 


BBE di 


udział cała polska młodzież S. G. 
H. i, że postulaty wysunięte przez 
| Bratnią Pomoc mają za sobą zde 
,cydowaną wolę całego ogółu stu- 
dentów, proklamowano 3-dnlowy 
| strajk protestacyjny do dnia 15 b. 
m. twłącznie, przeciwko wysokim 
| opłatom czesnego. 

W wyniku wiecu uchwalono 
petycję, skierowaną do Pana Mi- 
nistra W. R. i O. P., którą przed- 
|łoży Panu Ministrowi Prezydium 

j pratniej Pomocy Studentów S. 
G. H, 
Poniżej podajemy treść rezolu- 
EIS o TNA PERE aea 
„Polska Młodzież Akademicka 
Szkoły Głównej Handlowej w 


Warszawie żebtana na wiećnń żwo 


, nieczność 
łańym przez Tów. Bratnia Pomoc, nastrojów na terenie BS G. H. 


"1. Upoważnić władze Tow. Brat 
nia Pomoc, jako instytucji repre- 
zentującej interesy ogółu gtuden- 
tów 8. G. H. do wyrażenia uzna». 
nia i wdzięczności dla J. M. Pana 
Rektora za przychylne ustosunko- 
s wanie się do postulatów młodzie- 
ży. 

2. Zobowiązać Tow. Bratnia Po 
moc du powzięcia wszelkich moż- 
liwych kroków w zainteresowa- 
| nych Minusterstwach i Instytu- 
cjach Państwowych elem uzy- 
skania subsydiów, które umożli- 
wiłyby zrealiżowanie postulatów 
młodzieży. 

Jednocześnie że względu na ko- 
trwałego uspokojenia 


2 zasadnicze poprawki: 

1) stopniowa utratę całkowitegn © 
bywatelstwa (np. w ciągu pięciu fat 
od pełnoletności) dla żydów  tUrodzo- 
nych po 1914 roku. W tym wypadku 
część żydów musiałaby opuścić Pol: 
ste już w przyszłym roku. Urodzeni 
i osiadii ita ziemiach polskich żydzi 
JZK TĄ R Z 


Prof. Wach w Krchsń:ko 


zrezygnował ze stanowiska Wieęr 
Rektora Państwowego Konserwa- 
torium Muzycznego w Warszawie. 


Pan Minister przyjął dymisję. 


Guviazdka dzieci 
O hotników Armii Polskiej 
Związek b. Ochotników Armil Pol- 


GRY I ZABAWKI 


M. ARCI 


Warszawa, Nowy Świat 85 
ZĄDAJCIE KATALOGÓW 


rolnych i rzemieślniczych i że wzglę- 
du na rozwój spółdzielczości, 
Społeczeństwo powita kaźde rozu- 
mne i skuteczne rozwiazanie kwesti 
żydowskiej z zadowoleniem, 
Z poważaniem 
urzędnik państwowy 


Ponad 3.200 zł. 
wpiynsło na akcie wyborczą 


Pò 8.50 — 1 wpłata 
Pó 3t 3 == i2 wpłat 
Po zł. 2 —'27 wpłat 

Po 1.75 — 1 wpłata. 

Po 1 zł. — 84 wpłaty 
Po zł. 0.50 — 10 wpłat. 


W ciągu ostatnich trzech dni' 
do Centrali Narodowego Komitetu 
Radykalnego wpłynęło 3284 zi. 25 
gr. 

Po zł, 50 — 3 wpłata. 

Po zł. 35 = 1 wplata 


johwzu 


TE | skiej Oddział Stołeczny, urządza Alg Pó zł. 80 — 2 wpłaty. Poża tym 102 wpłaty na sumę 

ET rec zac! najkorzystniej nahyć można w firmie sk) sgg EL „» isa | Po s 26:50 Y 1 e „sj 410 zł. 25 gr. 

KINA CHRZEŚCIJAŃSKIE B W. KUCHARSKI pod haslem „Sami “Sabie”, Po zł. 20 — 2 wpłaty. Ponadto e komitetów aletżgo- 
Informacje o filmech dozwoln- m N-ŚWIAT 16 róg Al Bgo Maja| ZStocenie dzieci ekietarat zajął Po zł. 10 — B wpłaty eh ariz s Bizędodz cobak 


nych dla młodzieży tei. 7.11-25. 
HOLLYWOOD: „Złote kobietki”, 


i rewia. 
ITALIA: „B-ma żona Sinobrodego*". 


Firma egzystuje od 1908 roku 


j Gwiazdkę przyjmuje gekreturiat Zwię» | 


rku do anfa 17.12 włącznie. 


Po zł. § = 7 wpłat wpłynęło do centrali zł. 2874, 


Ogółem więc wpłynęłe złotych 
3284 gr. 25. $ 


JURATA: „Ułan ks, Józefa” i| Ty, fama przyjaciół i przeciwni ów Narodowy Komitet Radykalny 
NA: „Linia Maginota”. com najserdeczniejsze  podżięko- 
KINO PARAFII ŚW. ANDRZEJA: wania, zapewniając jednocześnie, 


gr” Zachód" i „Nie oddam driec- 
a“, 

KOMETA: „Patrol na pustym” 

MARS: „Mitioner na tydzień“ | 
„W cztery oczy“. 

MIEJSKIE: „Pani Walewska”, 

PRAGA: „Przygoda w Szanghaju“ 
i rewia. 

PRASKIE OKO: „Dzień na wyści- 
gach“ i „Zaafaj mi“. 

ROMA: „Lord jeff". 

SOKÓŁ: „Moje szczęście to ty” ł 
„Zgrzeszyłam”, 

STUDIO „Wędrowny Naród". 


„Małe Qui Pro Quo“ 


Wystawiona ostatnio rewia Iterac- 
ka w Malym QUI PRO QUO pod 
wiele mówigcym tytułem 


W katolickim „Małym Dzienni- 
ku* znajdujemy ariykuł znanego 
publicysty b. J. R. omawiający 


całości, jako znamienny wyra 
poglądów sfer katolickich. 


Projekt posła Stocha w sprawie 
„obywatelstwa tymczasowego dla 
żydów wskazuje, że nasza myśl usta- 
wedawcza w zatdremić kwestii żyduw- 


z 


EA MAZZOLL 
OC CZCZO ZE ZZA TO 


Na do 


č 
a p Sy 
i e KL 
j 


'gadnienia, normując w sposób zgod- 
ny ze Rprawiedliwością į zdrowym 
rozsądkiem stanowiszo prawne trzy- 
milionowej z górą rzeszy żydowskiej 


projekt zgłoszony przeż pos. Sto- w Państwie Polskim. 
cha. Przytaczamy ten artykuł w] 


Uzasadnienie polityczne i moralne 
wniosku posła Stocha jest tak oczy- 
wiste, iź żydzi sami nie kwapią się 
bodaj podejmować na ten temat za- 
badniczej dyskusji, usiłują natomiast 
stanąć na stanowisku formalnym, 
twierdząc, iż odnośny projekt ustawy 
nie jest zgodny z obowiązującymi po- 


ej dro 


Frasa katol cka o wniosku pos. Stocha 


tralitatem tym, jako  narzucońym 
nam i niesprawiedliwym, nie tzuje się 
związana, i żę uważą to swoję zobo- 
wiązanie międzynarodo *e za wyga- 
sle, Jeżeli więc oświadczenie tb nie 
ma być tylko gestem  czezyiu, dë- 
monstracją bez praktycznych na- 
stępstw, to właśnie odebranie oby wa- 
telstwa tym żywiołom, którym w re" 
ku 1919, wbrew wolf P udzielić 
go zostaliśmy zmuszeni, zarysowuje 
się jako najbardziej naturalny zkułek 
wyzwolenia się z pęt krzywdzącej i 
obrażającej dla nas Umowy, Żydzi faš 


że każdy grosz jest zużyty z aaj- 
większą ostrożnością i tylko na 
naprawdę konieczne potrzeby. 

Dalsze ofiary prosimy wpiacać 
na konto 23400 (właściciel konta 
Spółka Wydawnicza „ABC”) Tab 
do kantoru „ABC* Nowy Świat 
15 w godzinach 9 — 19. k 


ZE 


mettach uroczystych przywykli skia- 
dać sobie wzajemnie życzenia: „Na 
prźyszły rok w Jerozolimie” La 


Echa dèkr:tu antymasońsk ego 
Likwidacja loży w Starogardzie 


Na podstawie dekretu antyma- |przy ul. Sobieskiego. 
ńskięgo P. Prezydenta R» P, żo-| Wielkim mistrzem loży „Zum 


WIELKA CZWÓRKA?” j skiej zaczyna wregzcie odnajdywać stanowieniami konstytucji,  Syjoni- m dh 4” 1 i 3 MN 1 , 
Mdbia z Micjeca WadstiiWć swym właściwa | 484 W odróżnieniu bo- styczny „Nasz Przegląd” z właści. niech do Ti eby „I ej tała w Starogardzie zlikwidowa- |Tempeł der Bruderliebe* był 
Pipita m humcrem jakim přz - wiem od slusznytch niewątpliwie i u- wym boble brakiem taktu | umiaru — mają preten je. ZE na ar TUCHE, iå łoża masońska „Zum Tempel przez dłuższy czas niejaki Ma- 
ide są * Rikie numery w wyko- Żytecznych bardzo, ale tylko częśció- poucza już, nizym zuwerner jaki, niepewnej gn tny PM onra let Bruderliebe* żhus 
naniu całego zespołu z Dyinszą, Ol- wych zablegów, załatwiających drob- pana Marszitka Sejmu, "iż" „wniosek Polskim,  * PWWGE -EENE $ Zlikwidow. r ż oh Zlikwid wata TeżA © T 
szą, Kamińska, Boguckim, Sykulską, ne jedynie fragmenty Sprawy, jak np. ten nie może być przyjęty do laski T % bowłe: taie Śpie% swą 4 mę ZĘ grup WĘ 4 GNS Ana e 4 98 
Miron i Kozłowska. = | wniosek pos, Dudzińiskiego o zniesie- marszałkowskiej”. ORE. by uniknąć jaktekkotwieh przeważnie bogatych  ziemiań dzie jest jedną z ostatnich z po- 

Codziennie dwa przedstawienia o hie pg Ba CA HMA ta. Oczywiście, to Wa gy" dla zaciemnień w dałshej dyskusji, WŁ "iemieckieh 1 posiadała dość śród Ióż niemieckich w Polste, 
780 i 10-ej, i pós. a 3 y y | Rok 7 WK Ab. É A wniosku posta; Stochà nie chodzi by- znaczny majątek, m. in. duży, ùu- Te ra nie zostały jeszcze rozwią- 
a. cum | kie pa P ró zbawione jest -zjniej o uczynienie z (ej A rządzony z przepychem, gmach |zane. 
ą 


Demonstracja w soborze 


Wsbrik n ecdpcwe 


dz elnych elem n ów 


wszelkich rozszadnych racji. Od tego 
właśnie istnieją przecież komisje i 
plenarne posiedzenie Sejmu ! Senatu, 
aby słusznej i cennej nader inicjaty- 
wie pos. Stocha nadać formy prawne 
nie stojące w sprzeczności z należy- 
ee reru nianymi stosowanymi prze- 


rieh „obywateli ärúgieĵ 
siadających mniejsze od Innych pra- 
Wa, n też kame wbowłązki, ale pe 
prostu o uznanie żydów za Gudzo- 
ziemców, I to nawet szczególnie a- 
„rzywitejowanych, geżeii chodź p w- 
prawnienłe w zskresle orgatizach 


Zatop ony statek „Tczew” 
będzie wydobyty za kilka tygodni 


W soborże prawosławnym wj Oto w czasie kazania, wyŚło- pisami konstytucji. Niewątpliwie też p eż N e e eel skór Do portu gdańskiego przybyły burga: „Hiev* i „Artep”, które 
Wiinie podczas odprawiania inad- szorego w języku polskim przez poważni rnawcy naszego prawa kón- ;, się ich za cudzoziemców, hie moza p aj bye żyt Hs $ byw 
uracyjne bożań Í rzeż nowego biskupa, powstał nagle stytucyjnege przeztudiują sumiennie . Gesi lu H tórz: 5% dwa statki ratownicze s Ham- mają yć użyltę przy wydobźy ag 
8 yjnego nabożeństwa p P : hyba żywić żału, ei, którzy w mo- topiot statku  żegl 
nowómianewańego biskupa wi-. Tumult i kilkenaście esób zaczęło | 8 bk SĄ No meme ZEWN - s SA ja i m1 atku  żegiygi 
leńskiego, Mateusza  Sietiaszki, wznosić okrzyki: go dziennika. e piakiej „Tez j 


doszło do demoñstracji, wywoła: ` 


nych przez 


R nieodpowiedzialną 
grupę Rosjan. 


2042%29%94600 


` 


* 
© 


Z PROW NCJĄ 


„Nie chcefńy Każań po polsku, 
jesteśmy Rosjanami“ | t. p. Biskup 
| Siemaszko został zmuszony do za- 
przestania kazania, a hałas w so- 
borze wciąz wzrastał, przyjmując 
rozmiary Wielkiej. demonstracji. 


| Wiadomość o zajściach w sobo- 


Ma jedno wsżłakże z góry nałcży 
zwrócić uwagę. Konstytucja mesza 
zapewnia wprawdzie w sposób jasny 
i uroczysty równouprawnienia wszy- 
stkim bez wyjątku obywatetom, nie 
razstrzygą  natomiabt zupelnie, kto, 
młanowicie, ma być w Rzpttej uwa- 
żany za obywatsla, i w jaki sposób 


„umowy o mniełszościach” z 28 ezer- 
wca 1919 roku. Już przed kilku laty 


Ohydni bandyci 
Zamordowali 72-ietn q słarustke 


W Łomży dokonane Ghydnege! 
aorderstwa, które wstrząsnęło do 


ście za kobietę bardzo zamożną, 


Prace wstępie już rozpoczęto, 
Przy pomocy dźwigów j żórawi 
wydobyto maszty oraz poszcze” 
gólne części nadbudówek pck a- 
i dowych i wydobytó je Ra powierz 
chnię. Natomiast wydobycie ka- 
dłuba statku nastręcza poważne 


prawdopodobnie zwabite bandý- 
tów. Dostali się oni do mieszkania 


szkania, bandyci nic nie znaleźli. ' statku skończyły się wcześniej, 


D Do soboru so dh O s prawa tego można zostać pozbawio- ;iebj mieszkańców miasta, staruszki około godz. 2-giej po trudności, ponieważ „Tezew“ za 
ZBisZA p cana przez ROCCO poll pym, Historycznie rzec biorąt. ŠP Na ulicy Piłsudskiego 60 Mmiesz-' poludniu i zathofdowali ją, obci- tonął tuż przy nadbrzeżu 
SIOLECĘ RANA SE: sj zyc hle pnslanówietiem konsty: Xala TR=letnia Słarustka Sedwiga topereh głowę. 1 Nie należy silę zatem spodzie 
D s tuef, ale ne podstanfe art, 8 art. 4 Piotrowska. Uehodziła oña w Mie imó splądłowania e€ałego mie wać, by prace nad wydbbytierh 
A 


rze wywołała w Wilnie zrozumia- 


min, Beck oświadczył w imleniu rzą: 


posiadającą jakoby dużo pienię- 


, Policja aresztowała kilka osób, niż po upływie kilku tygodni. 
dzy ukrytych w mieszkaniu. To| podejrzanych o udział w zbrodni. | A 


łe oburzenie. 


9092999999 


idu naszego w Genewie, że Polska 


=p Nr. JYS 


kurczcie Ojczyzny” 


Przemówienie adw. E. Dmowskiego 
czołowego kandydata w okręgu VIII 


Gdy zapowiedziano wybory do 
Rady Miejskiej w stolicy i” gdy 
ludność miasta poruszona tą wie- 
ścią zaczęła interesować się tym, 
jakich ludzi ma powołać a jeszcze 
bardziej jakie założenia ideolo- 
giczne ma poprzeć w pracy repře- 
zentacji samorządu rozległy 
się głosy zciszające te odruchy, 
glosy: nawołujące do tego, by wy- 
bory nie odbywały się pod hasła- 
mi politycznymi. 

Lecz te nawoływania, w któ- 
tych dosłuchać się można bylo il 


i 
H 


żydowskiego „sza!“ — nie po-; 
wstrzymały nikogo. 
Nikogo nie zwioda hasła: 


chcesz dalszego rozwoju Warsza- 
wy — zaniechaj wszelkiej polity- 
si — głosuj na kandydatury go- 
spodarcze. 

Dla każdego staio się jasne, że 
fala głosów oddawanych na kan- 
dydatów do Rady Miejskiej wy- 
leje się daleko poza brzegi urn 
wyborczych. Że Polska cała z na- 
tężeniem wyczekuje, jakie będzie 
oblicze reprezentacji stolicy. Cze- 
mu będą hołdować wybrani, ja- 
kie hasła wyznawać. 

Blatego wybory do Rady Miej- 
skiej będa polityczne, 

Wiedzą o tym dobrze i ci, któ- 
rzy starają się zciszyć długono- 
wstrzymywane dążenia do wyra- 
żenia w sposób nieskrępowany 
swych poglądów politycznych. 

Uruchamiają tedy nowoczesną 
machinę, której zadaniem jest 
sparaliżować samodzielne myśle- 
nie, wsłączyć wszelki krytycyzm i 
za pomocą zmechanizowanych, u- 
porczywie wciskających się w o- 
czy i uszy haseł — doprowadzić 
tak ogłuszonego wyborcę do pożą- 
danego sposobu głosowania. Ma- 
rhinie tej na imię propaganda. 

Nie żałując środków, nie  po- 
gardzając żadnymi metodami na- 
wołują do głosowania w duchu 
dla nich pożądanym, w duchu ta- 
kże politycznym. 

Lecz człowiek myślący a prze- 
de wszystkim czujący wie, że jest 
to owe biblijne „cymbałów brzę- 
czenie i miedzi brzękanie*. 

Prawda polityczna gnieździ się 
gdzie indziej. 

Ani nas nie stać, ani nie za- 
mierzamy uprawiać takiej propa- 
gandy. 

NASZA PROPAGANDA 
WIARA W SŁUSZNOŚĆ I SPRA- 
WIEDLIWOŚĆ NASZYCH IDEI, | 
KTÓRA PRZENIKA OD SERCA | 
DO SERCA. JEDEN SZEPT, JE: | 
DNO ZAWOŁANIE WYSTAR- 
CZY, BY WIERZYĆ, ŻE TO, 

I 


| 
GŁOSIMY, STANOWI TẸ PUL- 
SUJĄCĄ ŻYCIEM PRAWDĘ, 
KTÓREJ SPEŁNIENIE JEST 
NASZYM CELEM, KTÓREJ PO- 
ZNANIE I ZROZUMIENIE 
PRZYCHODZI KAŻDEMU Z ŁA- 
TWOŚCIĄ. 

Wezwaliśmy Was Państwo nie 
jako zwykłych wyborców, nie po- 
to, by Was jedynie nastawić na 
ton pożądany. 

Nie możemy, nie mamy juź cza- 
su, by urządzać więcej zgroma- 
dzeń. 

Wierzymy, że w Was znajdzie- 
my głosicieli naszych haseł, że 
będziecie apostołami naszej ide- 
ologii. 

Ci, którzy by zamierzali wstą- 
pić na dawne utarte Ścieżki, do- 
brze już zresztą porośnięte tra- 
wa, — gdy będa chcieli wejść na 
drogę wiodącą w lewo — niech 
pamiętają, że nie prowadz! ona 
tam dokąd obiecują zaprowadzić 
napisy na jej drogowskazach. 

NIECH PAMIĘTAJA, ŻE WAL- 
KA KLAS DUPROWADZA W 
PIERWSZYM RZĘDZIE T. ZW. 
ŚWIAT PRACY DO UTRACENIA 
SAMEJ PRACY. ŻE GŁOSZONE 
ZDOBYCZE SĄ NAJCZĘŚCIEJ 
UDZIAŁEM NIELICZNEJ GAR- 
STKI UPRZYWILEJOWANYCH. | 
A CO NAJWAŻNIEJSZE, NIECH ; 
PAMIĘTAJĄ ZDANIE WYBIT- 
NEGO ŻYDOWSKIEGO DZIAŁA- 
CZA SOCJALISTYCZNEGO, ŻE 
JESZCZE TYLKO „W ZWYCIĘ- 
STWIE PROLETARIATU ŻYDZI 
MOGĄ ZNALEŹĆ OSŁONĘ Iji 
SZCZĘŚLIWOŚCĆ". 


| pamiętają, że MIĘDZYNARODO: | 


Ci, którzy dążą do poskromienia 


na zebraniu N. K. R. w Hollywoodzie 
tych odruchów, do wymiecenia 


| wa” z których sztandarów 
ich w ciasne ramki i opłotki 


ocieka nieledwie farba, którą sło- 
| wo „naród“, „narodowy” dopisa- 
lno! ~ l | POMNIEJSZAJĄ SPRAWĘ POL- 
My ich wyprzedzamy. SKI. Należy im odpowiedzieć sło- 
WY KAPITALIZM JEST TAKŻE | Myśmy od dawna zetknęli się| wami Skargi: 
WYŁĄCZNYM UDZIAŁEM  ŻY- | już pierś o pierś z wrogiem, gdy| „NIE KURCZCIE OJCZYZNY! 
DÓW, ŻE DROGA TA, JAK I PO- |tamci pozostają jeszcze daleko w 
PRZEDNIA PROWADZI NIE- | tyle. 
UCHRONNIE W NIEWOLE ŻY- Młodzi chłopcy ułoszący hasła 
DOWSKĄ. | bojkotu - na Świętokrzyskiej i | 
OBIE TE DROGI WĄSKIE [I | wznosząc okrzyki „Precz g żyda- | 
KRĘTE GŁOSZĄ NIESPRAWIE- mi“, „Nie kupuj u żyda“ — qo-- 
DLIWOŚĆ SPOŁECZNĄ, SĄ ZRÓ czekali się wreszcie tego, że 
DŁEM TAKIEGO CZY INNEGO DZIS POLSKA CAŁA USWIA- 
WYZYSKU. zm DAMIA SOBIE  NIEBEZPIE-| ` i 
Miejsca na nich zdobyć mozna | CZEŃSTWO ŻYDOWSKIEGO ZA 
spychając jeden drugiego, omi- | LEWU- I SZYKUJE SIĘ po 
jając zaś główny cel — dobro na : WALKI. 
rodu i państwa jako całości! Wszystkie te założenia, hasła i 
Czemu tedy nie kroczyć drogą | ideje zamierzamy wcielać w ży- 
prostą, szeroką, po której pójdzie cie, gdy zostaniemy powołani do 
ramię przy ramieniu inżynier z | samorządu stolicy. 
robotnikiem, inteligent z prosta- , Czyż można na chwilę wątpie 
czkiem — równym, prężnym kro- .,w polityczność” takiej pracy? ` 
kiem, wiodącym wprost do Wiel- | Czynem politycznym jest każdy 
kiej Polshi! | najdrobniejszy nawet wspólny o- 
Giosząc hasła idei narodowej druch, w którym realizujemy my- 
nie zwalczamy innych ugrupowań Śli, mające dobro społeczne, a co 
również narodowych. Ani tych najważniejsze dobro narodu na 
dawnych, ani tych tak jeszcze celu. 


Gdy znów będą chcieli wstąpić 
na Ścieżkę pozornie w przeciw- 
nym wiodącą kierunku, na dro- 
gę popierania kapitalizmu, niech 


Przy głósowaniu do Rady miej- 
skiej w Warszawie -—— według obo- 
wiązującej ordynacji — zdarzać 
się będą niewątpliwie liczne błę- 

'dy i omyłki wyborców. Błędy te, 


Żydzi się denerwuią 


wwa o wysiedleńcach ży 


P. KI. Hr. nie wie — co to „rozumny“? 


(J. W.). Prasa żydowska prze- sobie nu takie uwagi „Nasz którzy wybory te traktują 
rażona jest projektem ustawy Przegląd". Takie same pouczenie | Walke o mplywy polityezne. 
antyżydowskiej wniesionym przez daje łódzki „Głos Poranny“, a OzZEAO ło „PY opaga nen 


i lice, mieszkania robotnicze, parki 
posła Stocha. | Oczywiście zbyteczne jest poda- | publiczne, osrodki zdrowia, to do- 


jako 


„Poczeiwi” zydzi obrali sobie | zaa iedo it TA =) R kak v poi" to 
A Per W mask Ntocha yż Są rzynależ- schroniska bezdomnych dzieci, 
ciekawą taktykę, aby zwalczyć nosé, do ONR; wystarcza za moty-, tos a któżby „wyliczyć. potrafi 
ustawę. wy. Wątpić należy, czy zbierze on dłngi tańcuch potrzeb i zadań, kió- 


niezbędną ilość podpisów pod swój 
wniosek, ale gdyby nawet tak się 
stało, to wniosek tak czy owak. 
oczywiście nie może być przyjety., 
bo jest sprzeczny nawet czysto ti- 
teralnie z konstytucją i nie może 
być nawet wyinterpretowany. - 


Oto uczą marszałka Sejmu, że 
ustawa, jako sprzeczna z konsty- | 
tucja nie może być przyjęta do 
taski marszałkowskiej. Pozwolił | 


$ 
} 


Dla KASZLĄCYCH I OSŁABIONYCH! 
KARMELKI granic. Mają ochotę dawać ko- 
LELIW iEkstrak ŁA: marszałkowi Sejmu i 
Do nabycia w aptekach i drog. uczyć go co jest sprzeczne % kon- 
stytucją. 
KOCHANE ŻYDKI 


„Nasz Przegląd“ próbuje sta- 


re niesie życie, zadań powszednich, 
a porywających, drobnych i wiel- 


cji. Rzeczą samorządu jest reali- 
zować. Nie żądać, bo nie ma od 
kogo. Ale właśnie tworzyć, budo» 


| wać, a jeżeii żądać — to od siebie. 

Bezczelność żydowska jest bez, Z „Gazetą Polską“ wiecznie to 

| samo. Nie móc zrozumieć, że pro- 

gram polityczny lo nie tylko 

ri haseł, ale plan pracy we 

wszystkich dziedzinach życia na- 
l 


rodowego. 
Nie można np. głosić hasła an- 


Głeceżniciwa... 


DLACZEGO SIE (rego kawału. ko dada i AE? 

z RE SKIEJ O awac 5 Y A 5 

NIE CHWALI? | WR Paa Ta. Mętemy Taria bo są niższe koszty, albo mówić 

Tak się dziwnie składa, że, czyć, iż naprawdę wniosek świad- || sprawiedliwości społecznej a 
w naszym Zarządzie „Miasta, | Nada antysemicki | "ów nocześnie przyznawać nie- 
zawsze jakiś kwiatek się znaj- | stosują niebawem do katolików į | proporcjonalnie wysokie uposaże- 
dzie. Polaków, w czasie gdy hitlerowcy | nia dygnitarzom miejskim. — To 
Choć skromnie ukrywany. | poczyneją się wtrącać w te sprawy | też współpraca apolityczna ludzi 
czasami jednak ujrzy światło| wewnetrzne obcych państw, nibyto | o różnych poglądach politycznych 


w obronie krzywdzonych łam mniej 
szości, i to nawet niekoniecznie nie- 
mieckiej, trzeba mieć smutną od. 
wagę zaprzątania Polakom głowy 
| projektem prześladowania żydów. 

| Jakże kochane te żydki, jak tro- 
jSzczą się o biedną Polskę, a jak | 
'się martwią o katolicyzm. My im 
tego nie zapomnimy. Pamiętamy 
przecie przykłady jak czule o- 
|piekowati się Rosją Sowiecką, ja- 
iki raj tam stworzyli. Dla Polski 
też gotowi tak się poświęcić. 

A swoją drogą, mówiąc po- 
ważnie, nikt już nie nabierze się 
na żydowski kawał. Ogromna | 
większość społeczeństwa rozu- | 
mie, że właśnie w okresie grož- | 


może być albo na płaszczyźnie 
bezideowości albo przy dyktatu- 
rze jednego z czynników, który 
innym nakaże posłuszeństwo. 
Nie wiemy co ozon wybiera. 
A co do tej realizacji, to trze- 
ba do niej ludzi. którzy umieli 
wyrzec się spraw osobistych dla 
pracy spolecznej, ci, dla których 
praca polityczna jest połączona 


zienne. 

Na przykład sprawa z Kor- 
pusem Zaolzańskim. 

Dlaczego się nią dyr. biura 
personalnego p. Pawłowicz 
nie pochwalił, a referat pra- 
sowy nie umieścił w swoim 
biuletynie. 

A było o czym pisać. 

W dniach największego en- 
tuzjazmn wsród tysięcy zgła= 
szających się do Korpusu Za- 
ołzańskiego ochotników zna- 
leżli się również liczni praco- 
wnicy miejscy. | 

Wezwano ich potym do biu- i 
ra personalnego i zakomuni- | 


| 


We wtorek przed południem 


i i j + +0, (hej sytuacji iędzynarodowej | , ; AE f 7 

kowano. że o ile ktoś pojcdzie Bi AN TANN ARA odbyło się krótkie posiedzenie 
R zie si ża NE : 3 i świ ryłączni 

na Śląsk to będzie się uważa enićwię wewnętrznie. Pierwszym Senatu poświęcone wyłącznie 


sprawie wyboru szeregu komi- 
syj oraz sądu marszałkowskiego. 
rozkładowych wpływów żydow- Przed porządkiem dziennym 
skich ze wszystkich dziedzin ży- , Prezes Rady Ministrów gen. Sła- 
cia nródowego. | woj - Składkowski wygłosił prze- 


z | mówienie, w którym swoim zwy- 
OESLEDIN INDAN pori zapewniał senatorów o 


| RZ Ryk: E O 
„Gazeta Polska“ grzmi w dal- | za” ZA: POW sy WE 
szym ciągu o apolityczności wy- | "Sl, WSPÓ Pracy. 


to, że „samowolnie porzucił 
pracę" i wyciągnie się wzglę- 
dem niego prawem przewt- 
dziane konsekwencje. 

„No, może poiym się wax 
przyjmie z powrotem“ — po- 
cieszano cynicznie. 

Dwóch się przesiraszyło i 
wystąpiło, inni zaczęli prote- 


|zaś warunkiem wewnętrznej jed- 
nolitości i siły jest usunięcie 


= 
pz 


słować i próbować akcji zbio- 8 Premierowi  odpow,edział p. 
rawej. gai w meadąw ow. rozwodzi | marszałek Miedziński. 

Nim do tego doszło sprawa a Łe EGO aoc! Po wymianie _ zdawkowych 
przesłała być aktualna. PPC J ! grzeczności Senat dokonał wy- 


zny konsolidacyjnej ozonu i tak M 


ala (W PIOTRKOWIE TRYB. 


I diatego przyciągając I ułatwia- 
rzetelnym, chętnym | q p, Leona Palucha, ul. Naruto- 


Dlaczego jednak p. Pawło- 
wicz tym się nie pochwalił, 
dlaczego  Mianorzyński nie 


; jąc wejście do samorządów wszeł- 
podkreśli tego faktu na zebra- A i 


kim ludziom 


niach przedwyborczych, na| do współpracy z nami, bez wzęlędn | 
których tak kwieciscie prze-| na różnice przek | pan 014 zaj WIEZY AJ: 
— wydajemy ostra I bezwzględną można 


zaprenumerować „ABC” 
Przyjmuje prenumeratę, 


] 


walkę tym, którzy idą do wybo. | 
*ów na własnych partyjnych listach | 


mawia, 
B. REZA. 


ABC — NOWINY CODZIENNE C 


kich, a zawsze trudnych w: realiza- | 


Str W == 
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ODZNACZENIA 
Wojewoda wileński w imieniu Pre- 
zydenta R. P, udekorował szereg wy- 
bitnych osobistości Wilna z arcybis- 
kupem  lałbrzykowskim, biskupem 
Michałkiewiczem, dr. rektorem USB. 
Wójcickim na czele, 
P. STARZYŃSKI 
MA BYĆ DALEJ PREZYDENTEM 
W . związku z pogłoskami, jakoby 
dotychczasowy prezydent Warszawy 


nie zamierzał już kandydować na to 
stanowisko, agencja Kabel podaje 
charakterystyczny szczegół z akcji 


wyborczej, Oto ozonowy ZPZZ wyda? 
odezwy, w których pisze m.in, iż 
„obywatel Starzyński dalej jeszcze. 
będzie nam gospodarował . l 

Chyba wiec OZN sam najlepiej wie, 


Pamietaj o gwiazdce 


1 


kogo będzie za parę tygodai wysu 
wał. 


O POWRÓT WITOSA 
W Łańcucie odbył się zjazd powia- 
iowy Stron. Ludowego na którym 
powzięto uchwałę, upoważniającą 
członka rady naczelnej, prezesa tam- 
tejszej organizacji powiatowej Burdę 
do zgłoszenia wniosku, iż chiopi po- 
wiatu łańcuckiego żądają umeżliwie- 
nia powrotu do kraju W. Witosa, 
ZARZĄD GŁÓWNY 
STRONNICTWA ZACHOWAW- 
CZEGO 
W połowie bm, będzie obradować 
w Warszawie Zarząd Główny Stron 
nietwa Zachowawczego. Stronnictwo 
to postanowiło swego czasu tworzyć 
koła powiatowe. lecz, jak dotąd, u- 
chwała ta nic została zrealizowana. 


o Książeczce Premiowej PKO V-ej serii 


będące wynikiera niejasności or- | 
dynecji wyborczej, mogą spowe- 
dować przepadnięcie nawet tych 
kandydatów, na których głosowa” 
la większość wyborców. 


itowskich 


w osobistymi zyskami, nie zdobę- 
dą się w całej pełni na budowa- 
nie: naprawdę pozytywne. 


CO ZNACZY PRZY- 
MIOTNIK -.ROZUMNY 2 


Narodowy - państwowiec p. Kl. 
Hr. wziął sobie za temat artyku- 
łu takie.zdanie z. „ABC%: 

„Prawdziwa potęga państwa — 
opierać się może jedynie na rozum- 
nej wolności Polaków”, - 

|  Grzmi więc przeciw „Złotej 
| wolności“, usiłując przeprowadzić 
analogię między nią a „wolno- 
ścia rozumną'. 

Że p. KI. Hr. nie może zrozu- 
mieć, co to jest rozumna wol- 
| ność. to nas nie dziwi gorzej gdy 
| wypisuje w politycznym bądź co 
badź dzienniku takie myśli: 

Jest to w: dziedzinie organizowa- 
nia życia narodov-ego jedno z naj- 
pilniejszych u nas zadań. Propa- 
ganda haseł nie może się odbywać 
na zasadzie wolnej konkurencji, 
gdyż doprowadzałoby to do zupeł- 
nego chacsu i nie posuwałoby ży- 
cia polskiego naprzód. 


|; WKP w DD | ZR r, C lo 


Pan KI. Hr. chciałby więc po- | 


sła i myśli, ułożyć ! 


segregować „ha i 


w kartotekach i pozwolić na uży- 
wanie ich za pozwoleniem — po- 
wiedzmy starosty. Naturalnie, po 
danie, marka stemplowa i t. p. 
Może by nawet można się na to 
zgodzić (myśli ludzkich to i tak 
nie zahamuje), ale pod warun- 
kiem, że opłaty przeznaczone bę- 
dą na naukę logicznego myślenia 
redaktorów pism ozonowych. 


Ekskluzywizm ©zonu 
ale nie wobec żydów 


iberu komisyj, w myśl propozycji 
marszałka. Zgłoszone  dodatko- 
wo kandydatury senatorów nie- 
zależnych  Ślaskiego, Rembieliń- 
skiego. i Dybczyńskiego nie uzy- 
skały jak było do przewidzenia 
większości. Upadłą również kan- 
dydatura sen. Rubinszteina, na- 
tomiast weszło do komisyj kilku 
żydów zaproponowanych przez 
marsz. Miedzińskiego. 

W końcu wybrano sąd marszał- 
kowski, w skład którego weszli 


senatorowie: Osiński jako pre- 
zes Miklaszewski i ks. Bliziński 
jako wiceprezesi, sen. Zarzycki 


jako rzecznik i sen. Kobyiański 

jako.zastępca rzecznika. 
Następne posiedzenie 

odbędzie się 21 b. m. 


Senatu 


e godz. 


16-ej. Na posiedzeniu tym Senat | 


załatwi uchwalone ` już- przez 
Sejm przedłużenie obowiązującej 
obecnie obniżki komoernego, 


Będziemy głosować na kandydatów 
„jednej listy 
Rzekomia „sprawiedliwość — to nonsens 
"wzmacniający pozycje żydów 


GŁOSOWANIE ODBYWAĆ SIĘ 
BĘDZIE NA NAZWISKA, A NIE 
NA NUMERY LIST, jak to byłe 
przy dawnej ordynacji. Numery 
mają obecnie znaczenie wyłącznie 
porządkowe. : 

Na kartce do głosowania WY- 
BORCA POWINIEN WYPISAĆ 
TYLE NAZWISK. ILE JEST 
MANDATÓW W JEGO OKRĘGU: 
trzy, cztery. pięć lub osiem. na- 
zWiska te, w zasadzie mogą być 
brane z różnych list zgłoszonych 
w okręgu, np. jedno nazwisko z 
listy narodowo - radykalnej, jed- 
no z socjalistycznej i jedno z listy 
Stronnictwa Nar. (przykład odno- 
si się do okręgu trzy mandatowe- 
go). W takim dobieraniu kandy- 
datów tkwi jednak poważne nie- 
bezpieczejistwo. Prowadzi to do 
rozbicia głosów i najczęściej da- 
wać będzie w rezultacie upadek 
wszystkich trzech kandydatów 
To samo odnosi się do okręgów 
większej ilości mandatów. 

© PRZEJŚCIU KANDYDATA 
DECYDUJE bowiem według ordy- 
nacji, NIE TYLKO ILOŚĆ GŁO- 
SÓW, KTORE ZDOBYŁ ON SAM, 
ALE PRZEDE WSZYSTKIM 
ILOŚĆ GŁOSÓW, JAKA ZDOBY- 
ŁY WSZYSTKIE OSOBY, FiGU- 
RUJĄCE RAZEM Z NIM NA LI- 
ŚCIE. 

Obliczanie głosów będzie wy- 
glądać w ten sposób, że głosy od- 
dane na wszystkich kandydatów 
< każdej listy sumuje się, a następ- 
nie tak .uzyskane sumy zestawia 
się z ilościami głosów oddanych 
na inne listy. MANDATY PRZY- 


„PADNĄ TYM LISTOM, KTÓRE 


NA WSZYSTKICH SWOICH 
KANDYDATÓW ZDOBYŁY NAJ 
WIĘKSZĄ ILOŚĆ GŁOSÓW, O 
przyznaniu mandatu  poszczegól- 
nym osobom na liście decyduje 
ilość oddanych na nie głosów. 


Dowiadujemy się, że pewne 
czynniki, pod płaszczykiem rze- 
komej słuszności i rzekomo kato- 
lickiej sprawiedliwości, zachęca- 
ja, żeby głosować na kandydatów 
z różnych list. Jest to postępowa- 
nie w myśl przysłowia: „I Panu 
Bogu świeczkę i djabłu ogarek". 
Świadomie lub nieświadomie do- 
prowadza się w ten sposób do mar 
nowania głosów polskich i do 
wzmacniania pozycji żydów, któ- 
rzy napewno dobrze będą wie- 
dzieli, jak głosować, 

Obowiązywać więc musi zasa- 
da: NIE MIESZAC GŁOSÓW. 
GŁOSOWAĆ NA KANDYDA- 
TÓW Z JEDNEJ LISTY. 


Minister 
Rusi iCarpacktej 


tedzie do Berlina 


MUSZT, „18. 12.. (Tel. -09E 
Przed paru dniami minister spra- 
wiedliwości Rusi Karpackiej 
Rewaj i naczelnik biura praso- 
wego dr. Komaryński udali się 
do Berlina na konferencję z wła- 
dzami partii narodowo - socjali- 
stycznej. 

Do podróży tej przywiązuje w. 
tutejszych kołach politycznych. 
duże znaczenie, 


s Bum, 
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Swiat fanatycznych mnichów Przyjaciel lub wróg człowieka 
osłania Tvbet przed inwazią europejską 


Pogrążony w morzu ciemnoty i 
przesądów, wciąż pełen tajemnic 


Tybet — stał się w ostatnich 
miesiącach terenem wzmożonej 
akcji wywiadowczej, ze strony 


Anglii zainteresowanej w wysokim 
stopniu, wszystkim, co dzieje W | 
tym dziwnym kraju, leżącym 
między komunistycaną Rosją, a 
najważniejszą kolonią brytyjską, 
Indiami. i 

TRZY PARTIE l 

Wysłani tajni agenci angielscy 
przywieźli ciekawy materiał. Wed 
ług ich raportów — działają o- 
becnie w Tybecie trzy partie: 
konserwatywna, militarna i mło- 
dzieży postępowej. 

Największą siłą i środkami pie-? 
niężnymai, rozporządza partia kon 
serwatywna. Tworzy ona radę 
koronną w I.hasie, po śmierci o- 
statniego Dalaj Lamy. | 

Konserwatyści tybetańscy, 
stworzyli swego czasu wielką ak- 
cję obronną przeciwko wrogowi 
Dalaj Lamy, Taszi Lamie, który 
starał się, drogą okrężną, przez 
bezdroża, wtargnąć do kraju i 
działać tu, jako wychowawca, od- 
nalezionego przez siebie, małego; 
Dalaj Lamy. | 

Nawet wówczas, gdy wypędzo- 
ny z kraju, Taszi Lama, zmarł na 
granicy chińskiej — konserwaty- 
ści sprzeciwili się przywiezieniu 
jego ciała do Lhasy, obawiając 
się, by jego adherenci nie wyko- 
rzystali tej sposobności do swo- 
ich celów i nie osiągnęli władzy 
w państwie. 

Sprzeciwiają się oni wogóle 
wszelkim zmianom politycznym 
wszelkim nowatorstwom i postę- 


mów, niezliczonych klasztorów ty 
betańskich, konserwatyści, stoją 
zdecydowanie na gruncie walki 
z wpływami bałych, bez względu, 
czy ci biali pochodzą z Rosji, czy 
z mai. 
PRZECIWNIKOWI 
WYPALONO OCZY 
„ Partia militarna jest również 
nie pozbawiona pewnej siły. 
Przed dwoma laty, zanosiło się 
już poważnie na przewrót, który 
planowali militaryści, pod wodzą 
jednegó ze starych generałów. 
Zaalarmowana jednakże rada 
koronna potrafiła zamknąć całko- 
wicie dopływ ludzi, potrzebnych 
generałowi do uzupełnienia 
swoich wojsk, zmuszając go tym 
sposobem do poddania się. 
"Ponieważ pochodził on ze zna- 
nej, wysoko postawionej rodziny 
i ceniony był bardzo, z uwagi na 
duże zasługi dla kraju — nię 
chciano skazać go na śmierć, o- 
graniczając się „tylko“ do wypa- 
lenia mu obu oczu. 


MKISI Z CZERWONYMI 
CZAPKAMI 

Najmłodszą jest trzecia z Kolei 
partia, młodzieży postępowej. 
Przewódcami jej są młodzi lu- 
dzie, wykształceni w uniwersyte- 
tach angielskich. W swoim pro- 
gramie politycznym mają oni 
wprawdzie niezawisłość Tybetu, 
ale w oparciu Q kulturalne kraje 
świata. 

Temu programowi sprzeciwia- 
ją się z całą zawziętością, konser- 
watyści, mając do pomocy tysiące 
fanatycznych mnichów, noszą- 
cych czerwone czapki, których 
zadanłem jest, pozbawienie życia 


powi oraz wszelkiej kulturze w| każdego białego, któryby powa- 
naszym zrozumieniu. żył się działać na terenie Tybetu. 

Opierając się na potędze la- Ostatnio otoczyli oni 
e 


Nadmorska legenda 
Chleb kamienny w Oliwie 


Nad Bałtykiem o milę od Gdań- 
ska znajduje się klasztor zakonu 
Cysterskiego, Oliwa. W kościele 
klasztoru przechowują zakonnicy | 
bułkę chleba w kamień obróconą. 


W r. 1217, gdy koło Gdańska i 
okolicy wielki głód panował, po- 
bożny opat oliwski kazał usta- 
wicznie piec chleb i zgłodniałym 
ludziom rozdawać. 


NA GWIAZDKĘ 


ZABAWKI 


CIEKAWE — PIĘKNE — TANIE CÏ} więc do klasztoru oliwskiego, Dopiero wprowadzenie 
winę kłamstwa swego wyznał ij ne policji żeńskiej, która 


Z. Różycki 


Marszałkowska 82 
Trębacka 3, Ś-io Krzyska 19 


DOROTHY BLACK 


PRZYG 


Powieść 


Przekład autoryzowany z angielskiego 


— Monsieur, mam przez 


przykrości z koleżankami z powodu tego wyróż- 
Zazdrosne. Wolałabym 


nienia ich kosztem. 


jechać. 


Monsieur Chamyneux wybuchnął śmiechem. 


W złotym zaroście błysnęły ró 
— Moja droga, a ja właś 


pojechała. W tych sprawach nie radzę się moich 


panienek. L'état c'est moi.. 


— Ja bym jednak wolała zostać. 


Wzruszył ramionami i 


sania. 


— To mnie nic nie obchodzi. Zabieram cię 
1 sprawa skończona. Już przygolowałem reklamę. 


Chcesz przeczytać? 


Rzucił jej złożony arkusz. Sue zaczęła czytać: 


Kim jest ta nowa modelka monsieur Cha- 
myneux, tajemnicze dziewcząlko o prostych 


brunatno-złotych włosach i 


Cały Paryż o niej mówi. Typ wysoce oryginal- 
ny. Niebawem i angielska publiczność bedzie 


zabrał się znów do pi- 


Jeden z ubogich wziął bułkę 
chleba i wyszedł z klasztoru, lecz 
później wrócił i skłamawszy, że 
pierwszy raz przyszedł, dostał 
drugą. Gdy powracał do Gdań- 
ska, spotkał poważną bardzo ma- 
tronę, piastującą na ręku dziecię, 
prosząc go, aby jej na posilek 
użyczył chleba. Zagadnięty odpo- 
wiedział: ja sam nie mam chleba! 
Ona mu na to: a to masz za pa- 
zuchą bułkę. To kamień, nie buł- 
ka, odpowiedział na to. „Niechże 
będzie kamień!“ I natychmiast 
zniknęła. Po tej rozmowie, po kil- 
ku minutach, wyjął bułkę i stwier 
dził, że stała się kamieniem. Wró- 


| 


lampka szampana w obliczu śmier 


| 


| 


agentów angielskich, przedziera- 
jących się przez góry, w drodze 
do Tybetu, usiłując zasypać ich 
lawiną kamieni. Na szczęście 
członkowie partii mlodzieży po- 
stępowej, zdołali jeszcze w porę 
przybyć i uratować życie Angli- 
kom. 

Jak się ułożą siosunki w tym 
tak pełnym tajemnic i grozy kra- 
ju, w najbliższej przyszłości — 
trudno jest przewidzieć. 

Tymczasem mocną ręką trzy- 
mają władzę w Tybecie konserwa 
tyści i ich famatyczni sprzymie- 
rzeńcy, mnisi. 


- Historyjki z psiego życia 


Psy mają zależnie od otoczenia, wa- 
runków życia i szeregu innych czyne 
ników najrozmaitsze charaktery. 

Jeszcze przed wiekami zwrócono u- 
wagę na ogromną siłę i odwagę bry- 
tanów. Zaczęto je tresować do spe- 
cjalnych zadań, z których najważ- 
niejszym była walka z ludźmi. 

Od r. 1514 Hiszpanie zaczęli uży- 
wać wielkich psów, specjalnie wytre- 
sowanych do walki z  Indiaminamt, 
Psy w czasie bitwy rzucały się na 
szeregi Indian, powodując straszne 
spustoszenie, Wytresowany pies 
chwytał pierwszego z brzegu Indiani- 
na za ramię i ciągnął go do swoich. 
Gdy nieszczęsny czerwonoskóry sta. 
wiał opór, pies zagryzał go na miej- 
scu. 

Jednak czasami pies bywał szla- 


chetniejszy od swoich panów. India- 
mie opowiadają dotychczas o _okrut- 
nym oficerze hiszpańskim de Senaza, 
który kazał swemu psu  rozszarpać 
młodą Indiankę. Gdy jednak pies uj- 
rzał łzy nieszczęśliwej kobiety i jej 
przestrach, nie chcial rzucić się na 
nia, mimo zachęcających okrzyków 
pana. 

W r. 1798 na jamajce wybuchło po- 
wstanie przeciwko Anglikom. Wysła- 
no tu znaczne oddziały wojska oraz 
kilkaset brytanów. Obecność psów 
wywarła na zbuntowanych Murzynach 
tak wielkie wrażenie, że poddawali 
się natychmiast. 


Grecy i Rzymianie chętnie sprowa- 
dzali tybetańskie brytany, które uży- 
wano do walki z dzikami a nawet ze 
twami. 


ci 


Niesamowite przeżycia pasażerów samolotu 
nad lotniskiem londyńskim 


Niesamowite chwile przeżyli 
pasażerowie dużego samolotu pa- 
sażerskiego „Fro bisher“, który 
utrzymuje komunikację lotniczą 
między Londynem a Paryżem. 
Samolot mając w kabinach 13 pa- 
sażerów, przyleciawszy z Paryża 
nad lotnisko londyńskie, nie mógł 
lądować, wskutek defektu mecha- 
nicznych urządzeń, wyrzucają: 
cych przed lądowaniem koła, O 


tym defekcie dano znać drogą ra- 
diową zarządowi portu lotnicze- 
go. Na lotnisku zarządzono po- 
gotowie alarmowe. Samolot krą- 
żył już pół godziny nad lotnis- 
kiem, a pasażerowie mieli moż- 
ność obserwować, jak zajęły swo- 
je stanowiska ambulanse sanitar- 
ne, straż pożarna oraz policja, 
która usuwała przygodną pu- 
biiczność z lotniska, zamykając 


Otw 


arcie Muzeum Komunikzcji 


w Warszawie 


We wtorek dn. 13 b. m. odbyła 
się uroczystość otwarcia Muzeum 
Komunikacji przy ul. Nowy 


oddział; Zjazd 1. 


Muzeum Kolejowę obudziło za- 
interesowanie nawet w zagranicz 
nych kołach fachowych. Zwiedza- 
ją go często cudzoziemcy z Fran- 
cji. Niemiec, Bułgarii, ~ Jugosla- 


wii, Litwy, Łotwy, Rosji i innych ! 


krajów Europy, a nawet przyby- 
wają specjalnie delegacji z kra- 
iów odległych jak np. wysłannik 
króla Egiptu, który zwiedzał Mu- 


Kradną masowo 
wózki dziecięce 


W jednej z miejscowości an- 
gielskiej,j mianowicie w Rexley 
policja tamtejsza miała nielada 
jaki kłopot. Przez dłuższy czas 
nieznani sprawcy kradli maso- 
wo wózki dziecięce, pozostawione 
bodaj na chwilę bez opieki w o- 
grodach, parkach, na ulicach. 
specjal- 

rozto- 


rzecz całą opowiedział, na której; czyła opiekę nad wózkami dzie- 


pamiątkę chleb ten chowają. 


b. m. przybędzie do Londynu w towarzystwie 
monsieur Chamyneux... 


— I to... — monsieur Chamyneux pokazał pal- 
cem zaznaczony ustęp. 


pana niepotrzebne 


nie 


— Przepraszam, mademoiselle. To nie żadne 
kłamstwa. To reklama. Zawsze przed londyńskim 
pokazem moi agenci rozsyłają reklamy. 


wne, białe zęby. 


nie chcę, żebyś ty 


— Trudno. Interes. Reklama ma swoje wyma- 
gania. — Ujął znów pióro. — Mademoisclle Su- 
sette będzie sławna. Tak się zemści szef za po- 


liczek. 


skromnej mince? 


cięcymi zapobiegło 
wym kradzieżom. 


tym maso- 


mogła ujrzeć ją na własne oczy, gdyż 12-go 


w 


Mówią. że urocza Susette pochodzi z wyso- 
kiego rodu. Krążą nawet wieści o królewskiej 
krwi... Ale czy to prawda, czy nie, Susette jest 
młoda, jest piękna i mały ptaszek powiedział 
nam... 
— Kto to wypisywał te okropne kłamstwa? — 

oburzyła się Sue. 


-— Ależ ja nie pochodzę z wysokiego rodu. 
A co się tyczy królewskiej krwi.. Nie, śmiechu 
warte. Jeżeli przyjdzie kto z naszej firmy, nara- 
żę się na drwiny. 
— Nic podobnego, mademoiselle, Ludzie lubią 
wierzyć w niedorzeczności. Trudności nastręcza- 
ją się tylko wtedy, gdy się chee rozgłosić prawdę. 
— Nie podoba mi się to. 


Przytknął delikatną dłoń do twarzy, jakby go 


,zeum Kolejowe, aby złożyć o nim 


szczegółowy raport swemu mo- 
marsze, podobnie delegat rządu 
chińskiego przybył do Muzeum, a- 
| BY zapoznać się z jego organiza- 
cją. 

Obecnie Muzeum otwiera nowe 
działy, jako zapoczątkowanie zbio 
rów, obejmujących -~ wszystkie 
i dziedziny komunikacji, a miano- 
wicie działy Dróg Kołowych i 
Dróg Wodnych, a zmieniając 
|swój dotychczasowy zakres prze- 
obraża się w Muzeum Komunika- 
cji. 


Nowootwierane działy mieszczą 
się tymczasem w czterech salach 
drugiego piętra. Zorganizowane 
są w ten sposób, aby widz w sze- 
jregu modeli, wykonanych nadz- 
| wyczaj wiernie i prawdziwie ar- 
jtystycznie oraz w licznych wy- 
| kresach, łączących śŚcisłość tech- 
|niczną z estetycznym ujęciem, 
mógł bez zmęczenia z zaintereso- 
waniem śledzić rozwój drogowni- 
ctwa w Polsce j zapałać entuzjaz- 
!mem dla zamierzeń na prze- 
szłość, które mają zmienić dotych 
czasowe bezdroża na prawdziwe 
europejskie szlaki komunikacyj- 
ne. 


WB TE O A ZI WERE EEEE JA ZEAAEGACFJEWOECZMA NET] ZA 


prowadzące na lotnisko ulice. 
Wszystkie te zarządzenia ratun- 
kowe, niesamowite w swojej ji- 
śtocie, nie wywołały zbytniego po- 
płochu wśród pasażerów samolo- 
tu. Nie mniej wszyscy zdawali 
sobie sprawę, że lada moment mo 
gą znaleźć śmierć, względnie 
skutecznić lądowania w sposób 
możliwie najdogodniejszy, co mi- 
mo wszystko groziło ranami i ka- 
lectwem. 


| Odbywająca podróż jedna z 
gwiazd filmowych wyjęła z wali- 
zki podróżnej dwie flaszki szam- 
pana. Wypito po lampce na „zdro- 
wie“, Jednak fakt ten miał wszel- 
'kle cechy „humoru wisielczego". 

W końcu udało się załodze ręcz- 

nymi korbami wyrzucić koła tak, 

że samolot po pół godziny niepew- 
i ności i trwogi, lądował gładko i 
| bez defektu, 


Pasażerowie i załogą zebrali się 
wieczorem w jednej z dużych re- 
stauracji londyńskich, gdzie już 
pękło kilkanaście butelek szam- 
pana, tym razem wypijanego na 
serio „na zdrowie”. 


u- | 


INTELIGENCJA PSA 3 

Nie tylko siła jest cechą właściwą 
psom. Inteligencja ich czasami jest 
godna podziwu. r 

Słynny był swego czasu pies z gz 
tunku Saint Bernardów Bari, który 
dzięki swej odwadze i inteligencji u- 
ratował od śmierci 40 osób. Wycho- 
dził on na poszukiwania zaginionych 
podróżnych z koszykiem praywiąza” 
nym do szy. W koszyku było wina i 
pożywienie. Po znalezieniu podróż- 
nych pies prowadził ich do klasztoru 
św. Bernarda. Bari ratował ludzi w 
ciągu 12 lat, wreszcie został zabity 
przez jednego z podróżnych, ktory 
wziął go za wilka. Wypchano ga I w- 
mieszczono w muzeum Bernenskim. 

PSY ALEKSANDRA WIELKIEGO 

jak głosi legenda, Aleksander 
Wielki przed wyruszeniem do ladi 
otrzymał w darze od króla Albani ol- 
brzymiego i pięknego psa. Aleksam- 
der był zachwycony tym darem i aby 
wypróbować odwagę psa wypuścił ną 
niego niedźwiedzia i dzika. Pias na- 
wes nie poruszył się z miejsca. A= 
leksander sądząc, że uczyni: to z le- 
nistwa, kazał psa zabić, 
| Gdy wiadomość o tym doszła do 
| króla Albanii ten przysłał Aleksandro- 
wi innego podobnego psa, zaznacza- 
jąc przytym, że pies ten staje do 
ı walki tylko z najgrożniejszymi zwie- 
rzętami. Odtąd pies walczył już tytko 
z lwami, przyczym zawsze zwyciężał. 
Stał się on prawdziwym _ ulubieńcem 
króla. 
CHART NA SAHARZE 

Na pustyni Saharze krajowcy chęr- 
nie hodują psy, używając je do naj- 
rozmaitszych tunkcji, jednak pea nie 
cenią. Jedyny wyjątek stanowią char- 

ty, które Arabowie uważają za naj- 
wspanialszą rasę psów. 
KIEDY PIES OBRAZ! SIĘ 

Każdy pies to właściwa odrębna în- 

dywidualność. Szczególnie wrażliwe 
są pudle. Są one uparte, kapryśne, o- 
|brażają się często | nawet potrafią u- 
rządzić prawdziwy strajk głodowy. 
Gdy czują się winne, uciekają nawet 
z domu, aby nie pokazać się na oczy 
swemu panu. 

Pudle są bardzo inteligentne. Pe- 
wien handlarz drobiem nauczył SWe- 
go pudła pilnowania kur. Co wieczo- 
ru pies wsuwał ostrożnie głowę do 
otworu między prętami klatki, gdzie 
mieściły się kury i „obliczał” czy 
wszystkie są na miejscu. Pewnego ra- 
zu w czasie nieobecności psa właści- 
ciel sprzedał trzy kury jakiemuś kup- 
cowi. Wkrótce wrócił pies, stwierdził 
brak irzech kur i popędził ślaJami 
kupca, a po dopędzeniu zmusił go da 
powrotu. Odtąd właściciel sprzęda- 
wał kury już tylko w ohecności swe- 
go pudla. 


Eskapada dzielnej sportsmenki 


Rowerem Paryż — Indoechiny 


(Kar). W ostatnich dniach wy- 
ruszyła na rowerze z Paryża do 
Indochin młoda emigrantka ro- 
syjska, Lili Sergiejew. 

Żegnało ją grono przyjaciół, do 
konawszy uprzednio chrztu rowe- 
ru perfumami. 

Jeśli zamiar jej —— pokonania 
tej olbrzymiej przestrzeni na ro- 
werze, uiszczony zostanie pomyśl 
nym wynikiem, będzie to pierw- 
szy na Świecie rekord tego ro- 
dzaju. 

Trzeba 


tu dodać, 


że młoda 


— Więc... reklamuje ciebie w tym roku. Rozu- 
miem. Musisz mu towarzyszyć, czy chcesz, czy nie 


chcesz. Nadzwyczajne. Więc juź się na ciebie nie 


gniewa? 
— Ani trochę. 


Nie umiała sobie wytłumaczyć, dlaczego ogar- 
nia ją uiepokój. Rzec można, żałowała, że mon- 
sieur Chamyneux nie gniewał się, bo by już było 
po wszystkim. To właśnie, że wspomniał owo zaj- 


ście ze śmiechem, dawało jej do myślenia. 


urażone koleżanki 


sieur do Londynu 


Pełna złych przeczuć, udobruchała jak mogła 


i spakowała się do podróży. 


— Nie may najmniejszej ochoty jechać — 
zwierzała się w ubieralni. 

Andrée wytrzeszczała na nią oczy. 

— Wariatka jesteś, ma chćrie. Jechać z mon- 


to nie byle co. Monsieur staje 


zawsze v Manchester House na Park Lane. My — 


w klubie na Brook Street. Cudna podróż. Przy- 


chodzą kierownicy 


rzy, żeby nas zobaczyć. Dostajemy czekoladki, bi- 
łety do teatrów... Ach, żyć nie umierać. 


wielkich firm, klienci, akto- 


— Miły ten klub na Brook Street? 


z 


ch 


Sue znała tę ulicę, ale przebiegała ją zawsze 


wielkim pośpiechem, 
wspaniałych domach. 


— O, bardzo miły. — Andrée mlasnęła z za- 


j ; 3 "=. s wytu. — Każdy gość ma swój klucz. Nikt nie 
jeszcze piekła, spojrzał za Sue i roześmiał się. | wypytuje o nic, nie nudzi... A skąd?.. A dokąd? 


Sue opowiedziała o wszystkim Kseni. 


doręczając paczki we 


(D: e. n.). 


ARĄŁRĄĄZĄAĄAŁGAĘAKGLAAAGAA A 


sportsmenka będzie miała na 
swej drodze do przezwyciężenia 
takie przeszkody, jak wysokie gó” 
ry i pustynie, a także grożą jej 
napady rabusiów i dzikie zwie- 
rzęta, 

Nie odstrasza to dzielnej dzie- 
wczyny od zamiaru dotarcią dò 
Indochin na rowerze, którego jest 
zapaloną zwolenniczką. 

Droga jej prowadzi do Cannes, 
skąd wybrzeżem do Wenecji i 
Triestu, następnie wciąż wybrze- 
żem morza Adriatyckiego i Śród- 
ziemnego aż do Konstantynopola. 
Od tego miasta — przez Bagdad 
do zatoki perskiej. 

Tu przeczeka oua porę deszczo- 
wą — poczym ruszy 800 kilome- 
trowym szlakiem  karawanowym 
przez pustynie południowej Per- 
sji do Deludżystanu. Dalszymi 
etapami jej śmiałej podróży, bę- 
dzie Delhi, Kalkuta, Siano, w 
końcu, ostateczny cel: Indochi- 
ny- 

Drogę tę, wynoszącą 17000 km- 
zamierza ona przebyć w ciągu 10 
— 11 miesięcy. 

Przyjaciele jej twierdz), że na: 
leży ona do rzędu ludzi, którzy 
nigdy się nle cofają, a więc, że 
zamiar swój doprowadzi do szczę- 
śliwego końca. 

Lili Sergiejew ma już poza so- 
bą takie wyczyny sportowe — jak 
droga pieszo z Warszawy do Pa- 
ryża, przez Pragę i Berlin. 


Potomek 


Vasco da Gama 
przed sądem 


Jeden z sadów amerykańskich, 
rozpatrywał sprawę Vasco de Ga- 
ma, potomka słynnego żeglarza, 
który był oskarżony o zgładzenie 
psa swego sąsiada, który został 
przez niego otruty. Vasco de Ga- 
ma został skazany ma tydzień 
aresztu. 


mw Me. JFS 


fab, Wola, Poważki;-Zoftm, Maty 


obejmuje obszar 
16, 23 i część 7 komisariatu. 
(Wola i Koło) granice okręgu 
stanowią ulice: Grzybowska, Ka- 
rolkowa. Dworska, Brylowska, li- 
nia Kolejowa, zachodnia granica 
miasta, Olbrachta, ks. Janusza, 
Wawrzyszewska, Ożarowska, Pło- 
cka, Leszno (między Wronią i 
Żelazną). 
W okręgu XII kandydują: 


HYŻEWICZ STANISŁAW 


łat 95, adwokat, w roku 1920 wstą- 
pił do wojska jake ochotnik. Ukończył 
szkołę św. Stanisiawa w Warszawie. 
W okresie studiów uniwersyteckich 
rozpocząi pracę spoleczna - politycz- 
ną na terenie akademickim, piastując 
stanowiska wiceprezesa koła Prawni- 
ków U. W., Bzatniej Pomocy U. W. 
Związku Bratnich Pomocy R. P. itd. 
Po ukończeniu wydziału prawnego U. 
W. w roku 1929 odbył służbę woj- 
skową, obecnie podporucznik rezer- 
wy. W czasie aplikacji sądowej pra- 
tował w wydziaie spraw ogólnych 
magistratu m, Warszawy raz jako 
kierowmik świetlicy dla miodzieży po» 
zaszkolnej w wydziale oświaty | kul- 
tury magistratu, nadając Świetlicem 
mocno skomunizowamym kierunek na 
rodowy. Jako członek O. W. P, a na» 
stępnie O, N. R. pracował intensyw- 
nie w grupach robotniczych, ostatnio 
pełniąc obowiązki inspekrora Wassza- 
wy. 


Okręg XII 


SNOPEK ANTONI 


tokage mechanik, lat 86. Od naj- 
młodszych lat wychowąny w duchu 
narodowym. Od samego początku 
istnienia O. W. P. bierze w pracach 
organizacji czynny udział na terenie 
robotniczym. Daje się także poznać 
jako wytrwały pracownik Zw. Zaw. 
Metalowców „Praca Polska", którego 
był skarbnikiem, sekretarzem, a na- 
stępnie wiceprezesem. Przez dwa lata 
— ławnik w Sądzie Pracy z ramienia 
„Pracy Polskiej“, Od chwili powstania 
Obozu Narodowo - Radykalnego czyn 
ny działacz obozu i wyznawca ideí 
Narodowo - Radykalnej. 

Pora tym w okręgu 12 kandy- 


"Zyskowski 


12 i 15 okrę 


dują: Kosakowski Stanisław An- 
toni, 1 35 — rzemieślnik, Staw- 
ski Wiktor, 1. 56 — piwowar, Q- 
strowski Wacław, 1. 35 — bra- 
zownik, Filipski Czesław, 1. 50 
— nauczyciel, Habich Wacław, |. 
40 — kupiec, Łoziński Eugeniusz, 
1. 33 — woźny, Wyszyński Ma- 
rian, l. 36 — adwokat, Kubicki 
Tadeusz, 1. 32 — handlowiec, Ku- 
lesza Wacław, 1. 67 —- urzędnik, 
Józef, 1 39 — nau- 
czyciel, Dubiszewska Eleonora, 
l. 38 — krawcowa, Włodowski 
Stanisław, |. 32 — muzyk, Ros- 
smannowa Alina, l. 82 — wdowa 
po adwokacie 4. p. Henryku 
Ressmannie. zwy W 
LISTA NR. 4 

Narodowy Komitet Radykalny 
Odżydzenia Warszawy zglosił w 
okręgu 12 listę Nr. 4. 

Okręg posiada 8  manbatów, 
należy więc głosować na 8 z po- 
śród wyżej wymienionych kan- 
dydatów. 4 

Lokal Nar. Kom. Rad. w 12 o- 
kręgu mieści się przy ul. Elekto- 
ranej 23 m. 17, iel. 2-57-82. Go- 
dziny urzędowania 20-—21.30. 

OKREG 15 _ 

Okręg 15 obejmuje Bielany, 
Marymont, Żoliborz, Młociny oraz | 
Powązki. Granicę jego stanowią: 
wybrzeże Wisły od mostu kołejo- 
wego. północno - zachodnia gra- 
nica miasta, ul. Wawrzyszewska 
i linia kolejowa. | 

Z ramienia Komitetu Narodo- 
wo - Radykalnego w okręgu 16 
kandydują: 

- BĄKON JÓZEF 

B. poseł na Sejm, lat 39, dyzęktor 
liceum. Pochodzi ze wsi Świerże po- 
wiatu radzyńskiego na Podlasiu. Gim- 


nazjum ukończył w Siedlcach. Od r. 
1916 czynny działacz POW. W poło- 


Dia smakoszżów mua chuka 


Nowy 


Qa BLIKLEGO pączków kuka Św: 3% 


zzo | 
i Koncert z udziałem Ćhóry Dañs. 2,50 
686 „Kiedy ranne”. 6.36 Gimnastyka. Program. 


ŚRODA, 14. 3. 1938 


450 Muzyka 700 Dziennik. 7.15 Muzy 
ka. 800 Audycja dla «rkół. 

1190 „Zmartwienie z kołaczęm” =r 
dachowieko dla dzieci młodszych. 11.20 


Serenady. 11.67 Sygnał czasu. 12.05 Au- 
dycja południowa 
15.00 N koncert", 15.80 Muzyką o- 


bihdowa. 1606 Driemnik. 16.05 Wiadomo: 
bèi gospodarcze. 16.20 Wakaclie a cty- 
telniciwe  młodr:eży mawęda. 16.35 


WE e Taniejew: Trio D-dur op. 


oddziałów ochotniczych do 


po: 


tężneg armii — odczyt. 1715 „Damy w 


krynolinie śpiewają..." 
wgi. 18.50 Nasz ięzyk 18.40 „Dyskutuj 
my” — .Zgubny cry dodatni whływ ki- 


18.00 Audycia dia 


na masy?" — dyskusję zagai Antoni 


ondziewiez 


1800 Muzyka węgierska 20.35 Audycje 


forrmacyjse 21,00 Koncert chopinow* 
i. mao 


O tak zwanym spryciarstwię 


w ieraturze" 2200 Folklor różnych kra 
jów. Finlandia. 22.40 Odczyt. 2255 Aud, 


inform. 
NAJCIEKAWSZE AUDYCJE 
1506 Nasz koncert — audycja dla 
dzicel. 
17.00 Od oddziałów  achotniczych 


dc potężnej armii — odczyt. 
19.06 Muzyka węgierska. 


WARSZAWA IL 
140 Zespół Rachonia. 16,00 Muzyka 
lekka. 16.00 Muzyka organowa. 
Wiado či Bportowe, 16.50 Kącik soli- 
stów. 11.10 Pogadanki. 17,25 Życie stoli- 
cy 17.66 Muzyka taneczna. 1850 Demo- 
kratyzacja urządzen stolicy. 21.06 Muzy» 
ka. 21.10 „Pieśn o Kosowym Polu* — 
kwadrans poetycki 21.25 Koncert lek- 
yn goserik: 22.05 Muzyka taneczna. 
23 ariacje na tematy muzyki kiá- 
myCznEJ. 
AUDYCJE KRÓTKOFALOWE 
24.00 Żopowiedz. v,.05 Dia naszych naj- 
m + 0.86 Muryka 0,45 Dziennik. 
0.55 Sport polski. 1.00 Wtród żołnierzy. 
1,20 „Zajęcie Lublina w 1915 r.” — o- 
powiadanie. 1.30 Piosenki ludowe. 


16,40 


! 630 „Kiedy rznhe”, 635 Gimnastyka. 


2,00 odbudowy Polski“ 


1 

| N 

If 16.20 U 
IJ 19.00 Koncert 


CZWARTEK 1k 12, 


6.50 Muzyka. 7.00 Dzięnnik. 7.45 Muzyka. ! 
8.00 Audycja da szkół. i | 

11.00 „Jak i na rzym ludzie grają" — 
poranek. 14.25 W takcie trzy-czwarta. 
11.57 Sygnał czasu. 12.03 Audycja połud- ' 
niowa. R śnie, w służbie poli | 

14,00 Psy na wojnie, $ ki- 
cyjnej i sanitarnej =  dlalog. 15.15 
„Bridge cry posiedzenie" — dlajcg lre- 
ny Gombrowicz. 15.30 Muzyka obiadowa 
16.00 Dziennik. 16.05 Wiadomości gospo* 
darcze. 16.20 „U  inspektorki pracy". 
18.40 Recital fortepianowy. 17-10 Walka 
neuki z niewidzialnym wrogiem — po- 
gadanka. 1720 „Nasze  pięśni*. 18.00 
„Starodawnyri rwyczaiem, 1830 Życio- 
rysy instrumentów: „„iodzina Bkrzypco- 
wa“. 19.00 Koncert rozrywkowy. 20.35 
Audycje informacyjne. 21.00 „Książę 
Niezomny“ — dramat Juliusza Słowac= 
kiego. 22.00 Muzyka kameralna. 22.55 


DYCGJ 
pracy — aud. 


rozrywkowy (t Poz- 
| nania). 


21.00 Teatr Wyobraźni: „Książę Nie- 
i złomny* — dramat Juliusza  Gło- 
| waąckiego. 


PE 
inspektora 
da młodzieży. 


23.05 Koncert muzyki polskiej, 


| WARSZAWA 1. 
1400 Kwartet „Schranmla” 


Tychow- 
skiego. 16.08 Koncert pup. 16.00 Kwartet 
Smyszkowy P. R. 16.48 Wiadomości spor- 
towe. 16.50 Kącik solistów. 17.10 „War- 


SZAWI prasuje w nocy i we magie" = 
reportaż. 17.25 Życie stolicy. 17.40 Mu- 
zyka taneczna. 2100 Fragmenty symfo- 
nii Brahmsa i Czajkowskiego. 22.05 Bu- 
owa dzieła sztuki — odczyt 22.20 Mus 
zyka lekką. 22.55 Muzyka eczna, 
r TA CJE KRÓTKOFALOWE 
00 Zapowiedź. 0.05 Flarmoniści (S 
ja. 0.48_ Dziennik. 0.53 Pogadchka. Eo 
Chór Polskfego Radia. 1.20 „Co przy- 
nlosła poczta z za oceanu?" 130 Koncert 
chppinowski. 2.00 „Drogi  gospodsyczcj 
— pogadanka. 2.10 


„20 lat społdzielezości w Polsce". 3,10 Polskie tarce. 250 Program. 


xx 


kotcwania gield warszawskich 


GIEŁDA PIENIĘŻNA 


jedne czwariachiwy «mw ychnuw Cm 
dyn 24.67; Nowy Jerk 5.29 í jedna 
czwartą; Nowy jork (kabel) 5.29 i 
pół; Paryż 13.08; Praga 18.14; Sztok- 
hpln: 127.10; Zurych 118,70. 
Potyczki; 8 proc. m.  inwestyc- 
I em. 83.25; ll em. 42.50; 8 pr. prem. 
hywestyc. seriowa | em. P00); dolž- 
rąwka 42,18; 4 proc. korsolidacyjna 
aa 4 i pół pro. wewn. państw. 


Listy zastawne: 4 i pół proc. ziem- 
kie dolar. gwar. (dawniejsze 8 pr.) 
kupon 113,18; 4 i pół proc. ziemskie 


séria V 62,75; 5 proc. Warszawy (r. |iu50 — 200: atrem Weenie ar 


] Pol 
z 


Dewey: Amsieriam 287.75; Bruk 
eela 89.2]; Kopenhaga 110.20; A 


ski 182.00; (imiente PMA, Bank 
bodni 42,00;  Eilektr. abrow. 
55,00; Węgiel 58.,50 Lilpop 80,00; 
Modrzejów 26,00; Ustronie 65.00; | 
Starachowice 43,75 — 43,50, ) 


GIEŁDA ZBOZOWA 


Pszenica jednolita 20.00 <- 20 50; | 
żyto 1375 — 14.00; jęczmień 16.25— 
16.50, owies ] 6. 15.75 — 16.25, 
gryka 17.01 — 17.50. progo 16.00 == 
17.60, rzepak ozimy 44 50 45,00, wyka 
10.50—20.50, groch polny 28.00-25.50 
komiez. biała 260 -28), mąka pszen. 
na gat. ł 36.00—39.00. zat. H 30.50 
— 32.50; Żytnia gat I 2450 — 25.00 
gat. U 15.09 — 1550, żytnia rażowa 


1923) 11. — 71,13; 5 proc. Lublina | 10,25 — 1076; średnie 9.25 — 9 


- 1 5; 
(1933 r; =00 = 61,50; 5 proc. Łodzi mipikie 25—9.78, żytnie 9.0 sj 
= in. PIO makuchy iman. 20.50 ma- 

Droe. golg. jfuchy rzepak. 13.0 


1938 r. 62.50 — 62,00; 5 

trkowy (1038 r.) 60.60: 

m. Werszewy 6 I © em 15,00. 
Akcje: Bank Handlowy 53,50 


'prziowasą 7.25 = 
; Bank wana 4.25 — 4.75. 


100. ma 
aano 

3 aloma praso- 

4 


m ERO a | Ki rzesze czytelników. 


| nt 
Jai Świazi Miedzynarodowej Federa- 


| Koni esu 


„dzono dp rzeźni 43581 sztuk bydła | 


gi wyborcze 


wię 1918 r. kóńczy tajną szkołą pod- 


oficerską, po czym wstępuje ai 
uczeń 8-ej klasy do wojska polskiego | 
i bierze czynny udział w bitwach na | 
Bialej Rusi i poda Warszawą. Dwu-| 
krotnie w czasie kampanii wujennej 
ranny. Za zasiugi na polu wojskowym 
odznaczony Krzyżem Virtuti Militari j 
kilkakrotnie Krzyżem Walecznych, Fo 
demobilizacji kończy W. S. H. w War 
szawie. W r. 1935 poseł na Sejm, 
obecnie dyrektor liceum 
DR. WOJCIECH ZALESKI 

lat 32, wybitay ekonomista, jeden z 
najczynniejszych działaczy narodowo. 
radykalnych, b. naczelny redakto; 
„ABĆ', członek komitetu erganizacyj- i 
nego b. ONR, autor „Polski bez pro. 
letariatu*, 

MOKRZYCKI MARIAN 

lat 37, nauczyciel. W r. 1919 fako 
uczeń gimnazjum wstępiije na ochot-| 
nika do wojska, biorąc udział w kam. 
panii ukraińskiej i białorusko - litew. | 
“kiei. Po drmnbilizncii kończy studją + 
średnie 1 WSH. Od 3 lat preześ Tow. | 
Krzewienia Wiedzy Handlowej, które 
prowadzi 5 szkół handlowych żeń» 
skich, dla dziewcząt wyłącznie po. 
chodzenia polskiego. Znany jako nie- 
strudzony działacz w dziedzinie odży- 
dzenia szkół, oraz jako znawca spół- 
dzielni mieszkaniowej. Wydawca i re- 
daktor miesięcznika poświęconego za» 
gadnieniom mieszkaniowym p. n. „Na 
właściwą drogę", 

Kwiatkowski Ludwik, l. 39, ad- 
wokat; Szpikowski Zbigniew, 1. 
88, inżynier; Doliwa Dəbřowołļ- 


JP RASA“ 


Wyszedł z druku Nr. 11 „Prasy”, 
organu Polskiego Związku Wydaw- 
ców Dzienników í Czasopism, poświę- 
cony zagadnieniu informacji praso- 
we 


Artykuł wstępny p. W. Baranow= 
skiego p, t. „Informacja jest duszą 
rasy” omawia doniosłe znaczenie 
informacyjnego charakteru prasy z 
punktu widzenią dokładnych i szyb- 
kich informacji, jako wartości naj-| 
bardziej poszukiwanych przez szero- 


Oświetlenie stosunków między pra- 
są a agencjami informacyjnymi po- 
śwłęcony został wywiad redakcji 
„Prasy” z dyr. Mieczysławem Obar- 
skim i red, Stanisławem Strzetelskim. 

Dalej zeszyt zawiera referat p. t- 
„Prostowanie fałszywych wiadomo- 
ści prasowych” wygłoszony przez dy- 
rektora Polskiego Związku Wydaw- 
ców Dzienników i Czasopism p. Sta- 
sława Kauzika na dorocznym VI 


cji Związków Wydawców ((FIADEJ), 
podany iest również tekst uchwał VI 
FIADFru w sprawie nje- 
Ścisłych 1 obraźliwych wiadomości. 
Działalność informacyjną dzienników 
w dziedzinie spraw gospodarczych o- 


ABC - NOWI 


„ce Związku 


NY CODZIENNE 


M, Bielany, Hory 


ski Witold, L 35; handlowiec; 
Krzysztofowicz Jadwiga, l. 68, 
wdowa po urzędniku; Wawrzy- 
niak Hipolit, 1. 40, adwokat; Ha- 
bich Belesław, 1. 34, handlowiec; 
Zembrzuski Mieczysław, l. 82, ad- 
wokat; Witkowski Roman, I. 33,! 
prawnik i Rutkowski Władysław, 
1. 74, właściciel realności. 
LISTA NR. 5. 

Narodowy Komitet Radykalny 
zgłosił w okręgu 15 listę nr. 5. 
Okręg posiada 6 mandatów, na- 
leży więc głosować ma sześciu 
z wyżej wymienienych kandyda- 
tów. Lokal Narodowego Komite- 
tu - Radykałnego na okręg mieści 
się przy ul. Czarneckiego 26, tel 
12-64-78. Godz. urzędowania 
16.80 — 17.30. 


Social.-żydowska 
miłość 


szawy wywieszone zostały ostat- 
nio odezwy w 2 językach: w języ- 
ku polskim i żargonie. W  odez- 
wach tych zawarte jest wezwanie 
do wyborców, aby głosowali na 


listę „Bundu“ i klasowych związ= | y 


ków zawodowych. Ta sama treść 
powtórzona jest w żargonie. 

Fakt powyższy najdobitniej 
świadczy o miłości socjalistyczno- 
żydowskiej i o pakcie, jaki zawąr- 
ły obie te grupy. Socjalizm rzuca 
hasła sklłócenia klas narodu pol- 
skiego po to, ahy z walki tej, wy” 
nikłej z posiewu nienawiści, sko- 
rzystali kapitaliści żydowscy. 

Kto jeszcze nie zdołał przeko” 
nać się, jak obłudna jest działal- 
ność  partyjników  socjalistycz- 
nych, niech przejdzie się po uli- 
cach dzielnic żydowskich i prze- 
czyta odezwy świadczące a sym 
patii, jaką darzą socjaliści żydów. 


m Ér. 


==: 
BB mm 


A 


PANACRIN 


CHRONI PRZED ANGINA i GRYPA! 


W PELPLINIE 
Łaprennmerować „ABC* można 


u p. Nadolnego, 
uL kKronisiawa bierackiego 
(Kiosk (Gazetowy). 


Najpierw dotrzeć do celu 


Fragment z walk 1920 r. 
Bohzłerski czyń polchorażego Bakona 


W podręczniku instruktora przy- 
sposobienia wojskowego Służba” 
znajduje się na sir. 61 opowiadanie 


mawia dr. Wojciech Zaleski w arty- 
kule p. t. „Informacja gospodarcza w 
dzienniku”, Dalsze kolumny zcszytu 
poświęcone zostały najaktualniejsze- ' 
mu obecnie zagadnieniu w dziedzinie 
prąsowo - wydawniczej, a mianowie, 
cie nowemu dekretóowi prasowemu; 
pełny tekst dekretu dołączony został 
do Nr. 11 „Prasy”, jako dodatek bez- 
płetny, f 

Ponadto zeszyt zawiera analizę 
sprawozdania Związku Papierni Pol- 
skich za 1937 r. p. t. „Polski prze- 
mysł papierniczy w 1937 r", oraz 
dalszy ciąg uwag i obserwacji z dzie- 
dziny reklamy i propagandy w pra- 
się krajowej i zmgranieznej, zawar- 
tych w cyklu artykułów pod ogólnym 
tytułem „Prasa — propaganda — re- 
klama”. (F, G.). 

Artykuły: „Sprawa kosztów prze- 
syłęk gazetowych” Cz. Popptniko, 
„Sukces polskiej prasy technicznej na 
targach w Bari” M. Woydyłły oraz 
notatki: „GOP” i „Bałamutne Cyfry” 
zamykają część artykułową zeszytu, 
poczym następują rubryki stałe: Pra- 
Wydawców, Organizacje 
i sprawy dziennikarskie, Kronika 
krajowa, Prawo a Prasa | Prasa na 
szerokim Świecie, 


Rekord śmierci na Woli 


Zen edb na przez m ósto dzien ca rodutn cza | 


| 


Do redakcji  maszej wpiynął list 
mieszkańców Woli, opatrzony kiiku- 
set podpisami. Podając go w siresz- 
czeniu, cyłujemy bezpośrednio za 
mieszkańcami Woli szereg bolączek 
tej zaniedbanej dzielnicy. _ 
| Wręcz tragicznie przedstawia się 
sytuacja w _ dziedzinie komunikacji 
tramwajowej. 

Mieszkańcy 


Woli domagają Się 


natychmiastowego przediużenia linii |cznych ulic, zaniedbanych w sposób! 
11a), oraz linii nocnej „20“ do rogu;skandaliczny i doprowadzić do wy- 


Wolskiej i Sieradzkiej, Obniżenia ce- 
ny biletów tramwajowych ulgowych 
dla dzieci, młodzieży szkolnej 1 ŻOł- 
 nierzy do kwoty 10 gr. za bilet, Prze- 
dłużenia ważności biletów porannych 
do god». Sèj rano, nie jak dotych- 
czas do 7-ej, oraz puszczenia na W0- 


tychczas bowiem kursują tu tylko 
najgorsze gruchoty, jako widomy 
znak pogardy panów dygnitarz 
Iińdności przedmieścia. > 
ieszkańcy Woli domagają się ta- 
kiego zorganizowania służby traemwa- 
jowej, aby umożliwiła ọra wprowa- 
dzenie komunikacji zastępczej w g0- 
dzinach największego ruchu — przez. 
uruchomienie matychniastowe Z fe- 
misy przy ul. Młynarskiej bodaj jed- 
nego zuiabusa czy tramwaju. 
Na Woli niema gimnazjów. Konie- 
czne Jest przystąpienie do szyhidej 


Wiadomosci 


STAN ZASIEWOW 


Wedlug danych statystycznych, | 
stan pszenicy ozimęj przedstawia! Się 
najlepiej w Poznańskiim i na Śląsku, 
żyta ozimego w Lubelszczyźnie, rŻE- | 


paku ozimego w woj.  Stanisławów- 
skim, e koniczyny w woj. Łódzkim. 


OBRÓT ZWIERZĘTAMI 
RZEŻNYMi 
W pąździerniku br. spędzono na 
ważniejste targowiska 88.265 etuk 
bldla rogatego, 23.881 cieląt, 80.732 
trzody chlewnej oraz 16.075 owiec i 
kóz, W tym samym czasie doprowa- 


| 
rogatego, 40.59] ciejąt, 143992 trzo-| 
dy chlewnej Oraz P3: 


TURYSTYKĄ P A NĄ WYST.A- 
WIE V NO ARKU 

W roku przyszłym, jak wiadomo, 
odbędzie się w Nowym Jorku wysta- 


„39, Worochty — 17. 


budowy dwóch gmachów gimnazja!- 
nych, za wiaduktem ma ul, Woisklej. 

Mieszkańcy Woli domagają się bez- 
zwłocznego wybudowania kąpieliska 
Ina krańcach Woli, oraz umożliwienia 
korzystania w godzinach popołudnia» 
wych i wieczornych z kąpielisk szkoi- 
nych przy uł. Wolskiej i Bęma. 


pióra Wiktora Junoszy z życia czo- 
lowega Kandydata Narodowege Ko- 
mitetu Kadykalnego z okręgu 15 b. 
posła Józefa Bakona, Opowiadanie to 
cytujemy w całości, 

„Było to w okresie, kledy nie- 
zliczone hordy bolszewickie, któ- 
re doniedawna załewały calą Pol- 
skę, docierając aż do Torunia — 
cofały się śpiesznie pod naciskiem 
wojsk polskich, prowadzących pe- 
wną ręką nieugiętego Wodza. 

Odgryzały się jednak i nieraz 
i stawiały opór zacięty, który jeno 
bohaterskim wysiikiem oddziały 
nasze przełamać mogły. 

Tak było, w owym dniu 16-go 
września 1920 r., gdy 55 poznąń- 
ski pułk piechoty wieś Laskowo 
zdobywał. Nie chcieli jej za nic 
oddać Moskale. Żołnierze z pod 
znaku czerwonej gwiazdy okopali 
się, wystawili karabiny maszyno- 
we i witali zbliżających się Pola- 
ków w taki sposób, że jasne się 
stawało najzupełniej, iż ani myślą 
narazie maszerować dalej, iż po- 
stanawili 
skowie. 

Żołnierzom wydawało się to 0- 


nimuszem. Lecz okazało się, że 
bolszewickie „maszynki“ są wy- 
jątkowe nieustępliwie usposobio- 
ne i wyjątkowo w dniu tym ga- 
datliwe. Musiano się cofnąć. Na- 
tarto pọ raz wtóry. Również da- 
relnnię: zostawiono na przedpolu 
krwawe strzępy ciał — zostawio- 


no rannych kolegów, musiano 
| wrócić... 
Zgniewali się chłopcy. I gdy 


trzeci raz kapitan poprowadził ich 
do szturmu, szli z mocnym posta- 


Zarząd Miejski powinłen niezwłocz- Inowieniem żwycięstwa. Lecz ka- 


inle przystąpić do uporządkowania bo- | 


|glądu europejskiego przynajmniej ©» 
i kolice Kkościo/ka, histerycznej Reduty 
|Woli, oraz Budziszyńskiej i Sieradz- 
kiej, 

Konteczne jest wybudowanie przy 
szkole im. Gene.ała Sowińskiego sali 


piten padł ciężko ranny i znów 
cofnięto się w nięładzie. Przygnę- 
Łienie zapanowało i zniechęcenie. 
Bo cóż? Oto trzy razy szło się do 
ataku i trzy razy, z bolesnymi 
stratami, musiano wracać... Po go 
zaczynać znowu? Bołszewicka ar- 


pozostać na noc w La-/ 


rannego dowódcę. Wiedział, że af- 


mie bolszewickie tylko z musu się 
cofają i że utrzymanie się w jed- 
nym punkcie ułatwi im niezmier- 
nie zaprzestanie odwrotu. Wie- 
dział, że jeśli oddziały moskiew- 
skie z pod Laskowa zdołają u- 
trzymać się na swych pozycjach 
= sąsiednie stawiać będą opór 
wiele większy i może też zdołają 
odeprzeć atak polskich wojsk. 

Podchorąży zebrał resztki zdzie- 
'siąikowanej kompanii i z bagne- 
| tem w ręku poprowadził naprzód, 
wprost ma karabin maszynowy, 
który najwięcej dokuczał. 

Szedł sam z takim zapałem, że 
mimowoli nieco uprzednio znie- 
chęceni szeregowi znowu się roz- 
grzali. Zacisnęli zęby, oczy rzu- 
cały błyski. | 

Od „maszynki? dzieliło już tyl- 


ko kilkanaście kroków. Podchorą-. 


ży Bakcn stanął, chwycił granat 
ręczny, pociagnął sznur zapalni. 
ka, zamierzył się, Za chwilę k.m. 
— ostatnia przeszkoda, miał za- 
milknąc. 

| Lecz stało się inaczej. Trafiony 


| belgą, więc do ataku ruszyli ż a-, jakąś kulą, granat pękł w ręku 


Bakona, z ogłuszającym trzas- 
kiem. Przerażeni żołnierze epo- 
glądali, z zapartym oddechem, 
jak rozchodzi się pomału obłok 
gęstego dymu, ukazując na ziemi 
,wijącą się z bólu postać. Spaglą- 
dali — i nie myśląc naweż o tym. 
powolnia się cofali. W tem zdali 
sobie sprawę, że dowódca ich! le- 
lzy — może już nieżywy, a mos- 
kiewski karabin maszynowy szcze 
| S Ą . 

| Ka, jak najęty. Zaczęli się cofać 
już $wiadomie. 

Zatrzymał ich okrzyk podcho- 
rążego. 

Bakon wstał, lewą ręką wska- 
zywał przed siebie, 
strzępy prawej 
krwią. 

— Naprzód! 

I rzucił się pierwszy wprost na 


vO- | gimnastyczno-teatralnej, której krań. | sąsiedzi się wycofują, zwiną cho- „maszynkę“. 
lẹ choćby kilku nowych wozów. D0- |ce Woli są pozbawione i ludność nie- nją i tak się cała cofa, cofną się 


izamożna całe lata nie może pozwolić 
|SObDie na zaspokojenie swyeh potrzeb 


y dla ; kulturalnych. 


Należy uruchomić dawno obiecany 
posterunek straży ogniowej na krań- 
cach Woli. 

Mieszkańcy Worń żądają wprowa- 
dzenia kanalizaci i wodociągowych 
punktów na rogach ulig. 

Pozbawiona wszelkiej opieki ze 
strony miasta zamieszkala przeważnie 
przez ludność robotniczą Wola, posla- 
da najsmutniejszy w stolicy rekord 
największej śmiertejności. 


gospodarcze 


|wa wszechświarowa. W dziale polskim 


ędzie zorganizowana mpacjajną wy- 
stawą pojskiej turystyki sportowej. 
Dział ten obejmować będzie szybow- 
nictwo, sporty zimowe, rybołóstwo 
I żeglarstwo, łowiectwo, turystykę | 


też, same oddziały z Laskowa. Za- 
czekać tylko trochę: gdy ujrzą, że 
rągiewkę i one. 

Tak myślał niejeden w piątej 
kompanii — gotowy nawet pogo- 
dzić się już z myślą, żę czerwoni 
przenocują dziś w chałupach, a 
nasi — ped gołym niebem. 

Inatzej jednak myślał podcho- 
rąky Bakon = zastępujący ciężko 


Ża chwilę maszynka już mil- 
czała, bolszewicy uciekali w pa- 
nice. Laskcwo było zdobyte. Pod- 
ı chorążego Bakona podniesiono. 
gdy dopadłszy nieprzyjaciclskie= 
go karabinu maszynowego, upadł 
z upływu krwi. , 

Właściwie należało mu się u- 


sobię tak postanowił — że naj- 
pierw dotrze do celu:*. 


| o O A E e e 


Wybory 


sejmowe 


nieforemne . 
wisiały, brocząc oj 


paść już weześniej. Ale kiedy on. 
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zaprotestowane w 12 okregach | 


Generalny Komisariat Wybor- 
czy przekazał już Sądowi Najwyż 
szemu wszystkię protesty zgłoszo 


Irów sejmowych. Ogółem w całymi 
kraju skargi wyborców wpłynęły 
w 42 okręgach. Będą one razpa- 


po i i | 
starych I nowych miastach polskieh e | Ne przeciwko przebiegowi wybo- Í trzene w styczniu. 


Warszawskie banki odmówiły 
wypłaiy 14-ej pensii 


Gdynią na czele. 

CUDZOZIEMCY W UZDROWIS. 
KACH I LETNISKACH POLSKICH 

W okresie lipiec — wrzesień 1938 
t. ruch cudzoziemców w kilku waż- 
niejszych uzdrowiskach i  letniskach 
Polskich przedstawiał się następują: ! 
€0: do Białowieży przyjechaie 152 cu- 
dzoziemców, do Druskiennik — TN, i- 


owiec i kóż. | tOwrocławiu — 139, Bielska Śląskiego Prazówników Bankowych R. P. 


Donosiłiśmy 9 trwających 


; już od 
dłużs 


zego czasu zabiegach Związku 
ọ 


== 445, Jastręęhia » Zdroju =+ 4%, Bis; przywrócmie 14 ansji tatan 
iel Krakowskiej == ł42, Krynicy «= w pkresię ar ae sm.” ta 
333, Rabki — 102, Zakopanego — | wiek nięktóre banki prowincjonalne 


1.088, Truskawca — 75, Jaremcza — | 


U 


żądanie to uwzględniły i już wypła- 
city pracownikom dodatkowa gratyfi- 


max sklalkiólioÓA „ |. 


kaeje, dyrtkcie wszystkich banków ù 
Warszawie, zajęły odmienaę stano- 
wisko odmawiająt przywrócenią 44-0] 
pensji W sprawie tej Zwiazek Bam 
kowców zwołył naradę dla zaatano- 
wienia się nad dafstą akcją. 


m 
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Sensacyjny proces w Poznaniu 


Ucieczka Bandery z Wronek 


w ostatniej chwili udaremniona przez władze 


POZNAŃ, 12. 12. Przed Sądem z czego 20.000 gotówką i 20.000 cze- sierpnia i udać się do granicy niemie- 


Okręgowym w Poznaniu niezadługo kiem na jeden z banków ruskich we ckiej, W ostatniej chwili przygotowa- A 


adbędzie się sensacyjny proces prze- 
ciw Wincentemu Kujawskiemu, dozor- | 
cy więzienia we Wronkach, oraz b.: 
strażnikowi więzienia w Grodzisku | 
Mazowieckim Zaborowskiemtu i 
Michałowi Kuśpisiowi, oskarżonym © 
zamierzenie ułatwienia ucieczki z wię- 
zienia jednemu z organizatorów za- 
mordowania ś$. p. min. Pierackiego w 
Warszawie — Banderze. 

Bandera — jak wiadomo — skaza- 
ny na dożywotnie więzienie od kilku 
lat przebywa we Wronkach. Tam też 


odbywał karę 5-ciu lat więzienia Ru- Í 


Lwowie. 
Bandera miał uciec z Wronek 7-go 


więzienne wykryte. 
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Waldemaras zz na Litwę? 


Atmosfera podniecenia w Kłajpedzie 
Zaprzysiężenie prez. Smetony 


ipedzkiej „Wakarai* przynosi ar- towarzyszących ostatnim wybo- 


© pomoc angielską dla Francji 


Na wypadek wojny francusko--włoskiej 


Znamienne interpelacje w izbie Gmin 


KŁAJPEDA, 12. 12. Dzisiejszy tykuł wstępny, którego autor o- rom, nie sposób jest uważać wy- 
| nia do ucieczki zostały przez władze numer litewskiej urzędówki kłaj- świadcza, iż wobec okoliczności ników tych wyborów za miarodaj 


ne dla istotnych nastrojów i prze- 
konań kraju kłajpedzkiego. 


KOWNO, 12. 12. Dziś w połu- 
dnie w sejmie litewskim nastąpi- 
ło zaprzysiężenie prezydenta Śme 
tony, który po zaprzysiężeniu wy- 
głosił krótkie przemówienie, pod- 
kreślając w nim pragnienie Litwy, 
aby stosunki z jej sąsiadami uło- 
żyły się jak najlepiej oraz dąże- 
nia do załatwienia sprawy kłaj- 
pedzkiej w sensie zadowolenia 
obydwu stron. 


sin Kuspiś. | 


LONDYN, 12. 12. W Izbie Gmin! Poseł Morgan z Labour Party -za- | cie, ani w żadnej umowie, tawar- ' zań co uczyni, ale nie należy tego 
Po wyiściu na wolność Kuśpiś na. | 


KŁAJPEDA, 12. 12. « Pomimo 


wiązał kontaki z b. dozorcą Zabo- 
rowskim, a ten z Kujawskim we 
Wronkach i wspólnie uplanowali u- 
cieczkę Bandery z więzienia, 
Pośrednikiem w tej sprawie byt 
Kuśpiś, który za umożliwienie uciecz- 
ki Banderze otiarował * 40.000 zł., 


zainterpelowano dziś po południu | pytał, czy istnieje jakikolwiek 


premiera Chamberlaina na temat ' pakt, umowa lub zobowiązanie, | 


jego zamierzonej wizyty w Rzy- na mocy którego w razie, gdyhy 
mie. " | Włochy rozpoczęły operacje wo- 
= Imierpelacja zawierała zanyta- jenne przeciw Franc'i tub jej po- 
nie, czy W. Brytania zobo viązana siadłościom, W. Brytania byłaby 
jest- przyjść Francji z pomocą w , specjalnie zobowiazana do udzie- 
razie włoskiego ataku na ' raucję. | lenia jej wojskowej pomocy. 


e NECAMI DANGLA 


Najlepsze kolacje 
nabiasło we 


Szpita'na + 


Premier Chamberlain odpowie- 
dział, że tego rodzaju zobowiąza- 
nia nie istnieją w żadnym trakta- 


otrzyma rolnictwo w tym roku za zboże 


Ostra kry yka min. rcinctwa za zjeźdze (C. T. 0. i K. R. 


Podczas obrad Walnego Zjazdu 
Centralnego Towarzystwa Orga- 


. nizacji i Kółek Rolniczych, który 


odbył się w Warszawie, poddano 
ostrej krytyce politykę Min. Rol-, 
nictwa w zakresie cen rolniczych. ! 
W odpowiedzi na te zarzuty wy- 
głosił dłuższe przemówienie p. 
min. rolnictwa J. Poniatowski. 

P. minister przyznał, że z tytułu 
niskiego poziomu cen zbóż rolnic- ' 
two w Polsce otrzyma za zboże wi 
r. b. o 100 milionów zł. mniej pr 
w roku ubiegłym. Powstała w ten 


twa zostanie jednak zapełniona, 
zdaniem pana ministra, niemal 
całkowicie, wskutek wzrostu cen 
i rozmiarów produkcji innych ar- 
tykułów rolniczych. Tak więc 
nadwyżka ze sprzedaży trzody 
chlewnej wyniesie ok. 40 milio- 
nów zł., z tytułu sprzedaży jaj — 
ok. 15 mil. zł., z tytulu sprzedaży 
spirytusu — ok. 17 milionów zł., 
oraz z tytułu sprzedaży buraków 
cukrowych — ok. 10 milionów zł. 

Porównując ceny światowe zbóż 
z cenami w Polsce, pan minister 


„sposób luka w dochodach rolnic- dowodzi., że różnica na korzyść 


Demonstracja żydów na W.S. B.M. 


przerwana zarządzeniem rektora 
Zydzi usunięci z sal wykładowych 


wiosną bieżącego akademickiego był on obowiązu- 
roku perypetie Wyższej Szkoły jący. 

Maszyn im. Wawelberga i Rot-, W poniedziałek studenci żydzi 
wanda, gdzie najtrudniej było zmówiwszy się, nie chcieli zająć 
wprowadzić osobne miejsca dla osobnych miejsc, motywując to 
żydów. Opierał się temu bowiem tym, ża na W. S. B. M. oni mają 
kurator fundacji szkolnej Rot- większe prawa, niź Polacy, ponie- 
wand, który bronił wszelkimi si-, waż fundatorzy uczelni nie byli 
łami stanowiska zajmowanego antysemitami. 

przez studentów żydów. Mimc to | Na znak protestu zajęli więc 
jednak podział miejsc wprowadzo- miejsca stojące między ławkami, 
no i od początku nowego roku a miejsc wyznaczonych dla siebie 
zająć nie chcieli nawet na żąda- 
nie profesorów i dziekanów. Po- 
i nieważ doszło z tego powodu do 
j awantury, w przerwie między wy- 
'kładami przybył rektor W.S,B.M., 
który kazał żydom zająć wyzna- 
czone dla nich miejsca. Gdy żąda- 
nie to nie poskutkowało, rektor 
usunął wszystkich żydów z sal 
wykładowych. (p) 


Głośne były 


Min. Swiętosławski 


z wzytą w He's nkech 


HELSINKI, 12. 12. Dziś o godz. 
l4-ej przybył do Helsinek z Tali- 
na na statku „Aegne* minister 
Wyzn. Rel. i Ośw. Publ. R, P. 
prof. W. Świętosławski z rewizytą | 
do fińskiego ministra oświaty 
Hannuli, który przed rokiem był 
w Polsce. O godz. 16-ej p. min. 
Świętosławski złożył wizytę ofi- 
cjalną min. Haunuli p. o. mini- | arm I apońsklel 
strowi spraw zagranicznych Ve- TOKIO, 12 12. Ministerstwo 
jonmaa, oraz premierowi Cajen- wojny donosi, że generał Todżo 


Zmiany w dowództw e 


derowi. O godz. 17-ej min. Świę- został mianowany inspektorem 
tosławskiego rewizytował min. generalnym sił lotniczych. Gen. 
Hannula. | Janawaki został mianowany wi- 


O godz. 20-ej min. Hannula wy- ceministrem wojny, a gen. Naka- 
dał na cześć min. Świętosławskie- jima zastępcą szefa sztabu gene- 
go obiad, podczas którego mini- ralnego. 
strowie obu krajów wygłosili Wodzem naczelnym 
przemówienia. , Terauczi. 


jest gen. 
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tej z Francją. h 

Na dodatkowe zapytanie pos. 
Morgana, czy oznacza to, że pre- 
mier w swej podróży do Rzymu 
będzie posiadał wolną rękę-o ile 
chodzi o poświęcenie interesów 
, francuskich, aby wysunąć intere- 
sy brytyjskie, premier Chamber- 
lain nie udzielił odpowiedzi, 

W dalszej interpelacji pos. Hen- 
derson z Labour Party domagał 
się aby premier udzielił zape- 
wnienia, że w czasie swej wizyty 
w Rzymie nie zgodzi się na żadne 
modyfikacje porozumienia niein- 
terwencyjnego, wymagającego 


| interpretować, iż jest gotów zgo- zakończenia wyborów w kraju 
dzić się na sugestie zawarte w po- kłajpedzkim atmosfera podniece- 

wyższej interpelacji. nia. zwłaszcza wśród ludności ży- 

> dowskiej, żyjącej w obawie ostrzej 

i Pos. Fiechter 2 Labour Party szych .represji, trwa w dalszym 
zapytał premiera, czy może udzie ciągu. Niepokój wnoszą do atmo- 

lić zapewnień, że wciągu rozmów sfery kraju kłajpedzkiego z dru- 

w Rzymie nie zawrze żadnego po- giej strony stronnicy b. premiera 


rozumienia z Włochami w sprawie 
kanału suezkiego, wojny domo- 
wej w Hiszpanii lub jakichkolwiek 
innych spraw, nieobjętych umową 
włosko - brytyjską bez wyrażenia 
zastrzeżenia, że lzba Gmin musi 
aa nie wyrazić swą zgodę. 


Premier odpowiedział, że wizyta 


wycofania wszystkich wojsk wło- ma głównie na celu danie możli- 
skich i niemieckich z Hiszpanii, | wości nawiązania osobistego kon- 
jako warunku przyznania gen. taktu z Musolinim. O ile jakiekol- 


Franco praw kombatanta. 
Premier odpowiedział, że nie 
;może zgóry dać żadnych zobowią- 


cen polskich jest stosunkowo bar- , 


dzo znaczna, jeśli porównamy roz- 


piętość między cenami światowy- | 


mi i cenami polskimi w ciągu lat 
ubiegłych, zwłaszcza, że nawet w 
najgorszym kryzysie w r. 1333 nie 


było na świecie tak niskich cen 


zbóż jak w r. 1938. 


_ Broniąc wprowadzonych w tym| " 


roku .opłat przemiałowych, pan 
minister dowodził, że ciężar tych 
opłat spadł w połowie na konsu- 
menta, a w połowie na młynarza, 
który zmuszony był zredukować 


swoje zbyt wysokie zyski. È 


W` zakończeniu pan minister 
wyraził uznanie dla ujawnionych 
na zjeździe dążeń 'do połączenia 
całego rolnictwa w jedną wielką 
organizację, któraby przez zwar- 
cie wszystkich sił, dała rolnictwu 
| większe, niż dotychczas, znaczenie 
"w życiu kraju. 


, ciągu tej wizyty zawarte, 
przedłożone Izbie Gmin. 


zostanie w 
będzię 


wiek. porozumienie 


Waldemarasa. 
| Jak oświadczono, w kwaterze 
zwolenników Waldemaraza spra- 
wę powrotu b. dyktatora do kraju 
uważać należy za przesądzoną. 
Dziś na godz. 18-tą został za- 
powiedziany wiec demonstracyjny 
zwolenników Waldemarasa. We- 
dług obiegających Kłajpedę po- 
głosek w najbliższym czasie ma 
się stać ona centralną bazą wypa- 
dową dla akcji stronników Wal- 
demarasa, : 


Liberalizm = w handlu wewnętrznym 
Planowość == w handlu zagranicznym 


Min. Roman o ciężarach i przywilejach w handlu 


WW poniedziałek, 12-go grudnia 
pan minister Przemysłu i Handlu 
|Antoni Roman wygłosił przez ra- 
dio przemówienie p. t. „Widoki 
Rozwoju Handlu Polskiego". Pan 
minister omówił stosunek Min. 
Przemysłu i Handlu do najważ- 
niejszych spraw związanych z roz- 
wojem handlu w Polsce. 

b Mówiąc o handlu wewnętrznym 
| pan minister m. in. powiedział: 


TELEFUNKEN 
HORNYPHON - BATER, 
PHILIPS i iane 


RADIO 


poleca 
firma 
chrześcij. 


sm. || 
K. RUSZKOWSKI 


Zwycięstwo worcce Chorwatów 
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GRAMOFONY 


Muszę zaznaczyć. że nie należy 
oczekiwać względnie żądać od orga- 
nów polityki nandlowej jakiejś glębo- 
kiej ingerencji do tego procesu. Pro- 
ces ten winien bowiem rozrastać się 


żywiołowo i samoczynnie. Zadaniem 


zaś organów polityki handlowej win- 
no być stwarzanie ogólnych warun- 
ków i klimatu, aby proces ten mógł 
pomyślnie i z pożytkiem rozwijać się 
dla narodu i państwa, 

Mówiąc o stosunku rządu do 
handlu zagranicznego, pan mini- 
ster oświadczył: 

Jeżeli handel wewnętrzny powinien 
-= jak to wynika z tego, co już po- 
włedzłatem — pozostawać domeną li- 
beralizmu, to jednak warunki obecne 


z całą stanowczością nie poza R 
u | 
j 


na stosowanie tej zasady w han 


zagranicznym. 
W warunkach tych bowiem nisza 


| 


Lista chorwacka skupiła 40 proc. głosów 
Imponujące wyniki solidarności narodowej 


BIAŁOGRÓD, 12. 12, Zostały 
ogłoszone następujące wyniki wy- 
rów dla całego kraju: Lista prem. 
Stojadinowicza uzsykała 1,666.519 
głosów czyli 58,9 proc., lista chor- 
wacka dra Maczka — 1,066.823 
głosów, czyli 40,21 proc. i lista fa- 
szystowska b. ministra Ljoticza 
30.310 głosów, czyli 0,89 proc. 


Oznacza to duży sukces Chór- 
watów, którzy jak wynika z przy 
toczonych liczb głosowali solidar- 
nie na swoją listę, skupiając zgórą 
40 proc. głosów, oddanych w ca- 
iym państwie. 


4 zabitych 
i 4 rannych 


BIAŁOGRÓD. 12. 12, Podczas 
wczorajszych wyborów wydarzyły się 
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opozycjonistami, jest 2 


Burmistrz Kowna w Warszawie 
Jak spędził pierwszy dzień wizyty ? 


W poniedziałek przybył do Warsza- 
vy burmistrz m. Kowna b. min. An- 
oni Merkys. "W. godzinach ` rannych 
ość zwiedził Stare Miasto i mury 
„btonne starej Warszawy. ` 


O godz. 11-ej p. min. Merkys złożył 
wizytę prez. Starzyńskiemu, a następ- 
mie udał Sję uo Ministerstwa Spraw 
Zagranicznych. Następnie p. min. Mer- 
kys wpisał się do ksiąg audiencjonal- 
nych na Zamku u Pana» Prezydenta 
R. P., w Generalnym Inspektoracie 
Sił Zbrojnych u Pana Marszałka Śmi- 


Ministrów u Pana Prezesa Rady Mi-; 
nistrów. A 
O godz. 13.50 p. min. Arciszewski 


podejmował p. min. Merkysa śniada- 
niem w hotelu Bristol. 

O godz. 16.30 p. min. Merkys zwie- | 
dził Arsenał przy ul. Długiej, a na- 
stępnie Muzeum Narodowe. 

Wieczorem prez. Starzyński podej- 
mował min. Merkysa obiadem w pa- 
łacu Blanka, 

Po obiedzie odbył się raut, w któ- 


głego - Rydza i w Prezydium Rady | rym wzięło udziai kilkaset osób. | 


| Szym odbył 


racja stanu dyktuje nam berwzględ- 
nie stosowanie szeregu ogratdczeń w 
postaci zakazów przywozu, kontroli 
dewiz, reglamentacji wywozu i t. p. 


Rozumiem, iż nie jeden kupiec czu+- 
je się w tych ramach żle i narzeka, 
iż dzieje mu się krzywda. Inni znowu, 
widzyc, iż np. reglamentacja przywo- 
zu może stwarzać dla niektórych spe- 
cjaine w pewnych wypadkach cieplar- 
niane warunki, pragną odpowiednie 
przywileje uzyskać li tylko dla włas- 
nych korzyści. 


| Musimy za tym w ramach istnieją- 

cych „warunków i możliwości wspól. 
nie wyszukiwać linię właściwego po- 
stępowania, rozkładając na gospoda- 
rujące jednostki zarówno przywileje, 
iak 1 ciężary. 

Wreszcie p. minister wyraził 
nadzieję znacznego podniesienia 
poziomu kupiectwa przez młode 
pokolenie kupców polskich, repre- 
zentuiące najbardziej wartościo- 
we elementy w społeczeństwie 
polskim. 


Pogrzeb 
ś p 


Korwin-Szymanowskie| 


LWÓW, 12. 12. W dniu dzisiej- 
się pogrzeb znanej 
śpiewaczki Korwin - Szymanow- 
skiej, zmarłej w Warszawie. Zwło 
ki odprowadzone na miejsce wiecz 
nego spoczynku przez licznz gro- 
no osób. zostały pochowane w 
grobowcu rodzinnym na cementa- 


| rzu łyczakowskim. 
a 


Obozy konceniraty ne 


w Słowacji 


BRATYSŁAWA, 12, 12. Z ofic- 
jalnych kół słowackich komuni- 


| kują, że w najbliższych dniach zo- 


staną Otwarte w Słowacji obozy 
koncentracyjne, w których umiesz 
czane będą jednostki, dzialarące 
na szkodę państwa słowackiego. 
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